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Kop.alnia Zabrze-Wschód 
~- ' . .... J ... ~. ':'t, ,... ••. : „ .• : 1:. : .. ". . : ·~ :; ·~ ~(' ~ 

dotrz}71nała· danego całej Polsce slo"'Wa 
Górnicy - twórcy Czynu Kongresowego wykonali 
roczny plan wydobycia węgla przedterminowo 

2 dni przed terminem. Waszą uchwalą roz· 
paliliście cntm:jazm w innych przcdsiębior· 
stwacb i zakładach pracy, które wzorująr 
się na was. pod.Jęły wezwanie do wzmożenia 
pracy l przez to pomnożenia prorlukcji na· 
s7e!l'o przemysłu. 

Wykonując plan przed terminem daliście 
dowód wytrwałości polskiego górnika, wa
szego wyrobienia ob~·wa.telllkicgo i uwydatni 
liście wiclrnpomnc znaczenie połączenia Par· 
tii Robotnic'llych. 

ZABRZE (PAP) - W dniu 29 bm. o godz. 8.40 rano dźwiękiem syrenY J najmniej 150.000 ton węgla ponad Dali!<cic również clowócl świah1 w Jak sll· 
fabrycznej podchwyconYm przez inne zakłady pracy załoga kopalni „Zabrze- plan. nym s~opniu _s<l ?-airnspodarowan~ 11rzez nu 
Wschód" ' obwieściła o przedtcrmino vym· wykonaniu rocznego planu wydo- W związku z sukcesem górników z k?Palme na Zicmiarh Odzyskanych i jak pew. ' · ' · ~ · · · ł · . dl me spncz:ywa w waszych n~liach przyszł~a bycia węgla, zadeklarowanym dla ucz czenla Kongresu ZJednoczentowego zabrza. mtn1st.er Przemys u t Han u 

1 

Polski Ludowej. · 
partii roboniczych. Ostatni wózek węgla, który dopełnił cYfry przewidzianej tow. Hilary Mtnc przesłał na adres za- Dziękuję wam serdecznie i zachęcam de 
planem na rok bieżący udekorowali robotnicy na powierzchni kwiatami logi depeszę następującej treści: dalszej wzorowej pracy dla swego dobroby· 
1 zieleni . · „Uchwałę waszą. .z dnia 26 pa_ździcrnika I tu i dobrobytu kraju. 

ą 1948 rokn wykonania planu panstwowego I Jednocześnie poleciłem Centralnemu Za· 
\V ten sposób górnicy kopalni „Za- bieżącego zamiast przewidzianYch wydobycia węgla do końca listopada l!J48 r rządowi Przemysłu \Vf'glowego wypłacić pre 

brze _ \Vschód'' dotrzvmali obietnicy dla uczczenia ~-jednoczeni~ Pa~t!i . Robotni: mie najbanlzie.i wyróżnfaj~cym się spośród . . . " . . · 123-000 ton węgla wyprodukować co- czych, wykcnahscie w dnm dz1s1cJszym, tJ. załoiri ko?>alni „Zahrzc - Wschód". · 
dane] całe3 klasie robotniczej. W ok1·e-. 11-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-.1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111- 1111- 1111- 1111 _ 11 sie wvkonywania zobowiązanta podwo
ili oni dzienne wydobycie węgla z 5.710 
ton, osiąganych przed przY}ęciem zobo 
wiązania do 7.400 ton wydobywanych 

Sprawcy zbrodni w lamieńsk·u i Gorzkowicach 
w ostatnich dniach. politycy z. księżej plebanii i bogacze 'v1e1scy stanęli przed Sądem 

Termin wykon~nia zobowiązań prze- Przed Rejonowym Sądem Wojskowym wj· przedstawiciel reakcyjnej części kleru - pr0 dentom. inwentaryzującym w imieniu Rządu 
wicliiany początkowo na dzień 30 listo Lodzi rozpoczqla się w dniu 29 ~m. rozpra- boszcz parafii Kamieńsk, kupiec hurtowy n<t zabytki kultury narodowej. Poza nimi na ła
pada został dzięki harmonijnemu wy- wa przcch„ko inspiratorom i sprawcom zbro biału i bogacz iejski- Kizłik Józef z Kamień wie oskarżonych zasiadłQ również i:Zterech 

• dni d_okonanej n'.1 studentach. ur:iJwe~sytetów ska, gospodyni ks.iędza Opasiewicza _ Du- oskarżonych, sprowadzonych przez insp1ra-siłkowi całej załogi skrócony o dwa dni. pt olsk~c~, tdok~o?uJącytch z r~!111enb1atk~m.hKu1 1- kowicz Izabela, Kazimierz Strz~Iecki _ skle torów na drogę zbrodni, ludzi trzymanych w 
Równocześnie górnicy kopalni „Za- ury 1 ~,z u 1 mwe_n _aryza~Jt za Y oyv 1s o- pi1':arz z Kamieńska i właściciel dużej gosp'.l ciemnocie przP.z przedwojenne sanacyjne rzą 

brze-Wschód",· których przykład po- ry~znych w ~~miemku 1 Gorz<Jkwtcach w darki rolnej, Obst Władysław _ bogaty rze dy PQlskie i część rozpolitykowanego kleru. 
ciągnął „a sobą hrsiące innych zakła- dmu 24 "'.rzesrna ?r. . . źnik z Gorzko'.vic, Obr t Wacław - człowiek Tymi oskarżon.vml są: robotnik Moneta Jaij, 

... J N~ ław1~ oskarzon~ch. zasiadło 7-miu o~ J?.iepracujący nigdzie, stale trudniący się po- Głuchowski Józef, Roczek Józef i St.rzelec-
dów pracy postanowili do ko11.ca roku skarzonych. ks. Opas1ew1cz Tomasz. typowy kątnym biciem trzody i pośrednictwem bań- ki Czesław. 
-~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~- d~wym oraz bog~y nri~k z Gonkow~ P~rwsey d~eń ro~raw~ w au~ hlóH-

N owe rozmowy Bramugll„ •• właściciel domu Wysocki Stanisław, stanowią go po odczytaniu akt-u oskarżenia przez prze
cych współdzic:tającą kiśle ze sobą i bronią- wodnicząccgo Sądu ppłk. Ochnio, zeznania 

PARYŻ (PAP.). Przewodniczący Rady Be1.· 1 wego planu, opracowanego 
pieczeństwa Bramuglia konferował w ponie- przez Bramugli«). 

cą się nawzajem grupę oskarżonych _ inspi składało 9 osk<>rżonych. (ks. Opasiewicz i je-
w tej sprawie. ratorów zbrodni, wygry\'iajqcych swe stano- go g~p~dyni zcznaw11ć będ<~ .. ct~isiaj), rz~cił 

wiska społeczne. religijne i mąiątkowe d'a snop swia1.la na i:i1:zeb1cg zaJs~. 1 role, k.torą 
celów podburzania mało uświadomionych w. zbrodn:. spełn1h p~>ZC7N•o ni o~k'1rz;'1!. 
mieszkai1ców Gorzkowic i Kamieńska do P1 zebieg p1enyszego dnia roz~rawy wy.ias~tl 
zb~od~i przeciwko spcłnia.i<JCYm, ważne fun-1 szereg zasadmczych momentow, wykazuJą· 

działek przed południem z delegatami mo- Przewodniczący Rady rozmawiał w niedzit 
carstw zachodnich: Jessup0m (USA). Cado- . . . 
ganem (Anglia) i Paroditn (Francja). Rozmo-1 lę wieczorem :r. szefem delegac.Ji rad211eck1eJ 
wy dotyczyły zagadnienia berlińskiego i ,no- - Wyszyńskim i amerykańskie.i - Dullesem. kcie kulturalne, społeczne i panstwowe stu- fDalszy ciąg na .~Ir. 2-ej) 

Delegaci Łodzi na Kongres ,.._ Zjednoczeniowy 

'.i.o>\', .l\.uman :uamorowsK1, CZioneJi: .tSmra. 
Politycznego KCPPR. 

Tow. ł'ranciszek Mazur - członek Fiimi 
:Politycznego KCPP:& 

Póiną nol"ą z niedzieli na poniedziałek zakończyła się Konferencja Miejska Polski'.!J 
ParHi Robotniczej. W wyniku głosowania r.a delegatów łói!zkiej organizacji partyjnej 
PPR na Zjazd Krajowy PPR I Kongres Zjeo::lnoczeniowy PPR I PPS wybrani zostali tow„ 
tow.: 

Zambrowski Roma.n - członek Biur~ Politycznego K. C., Mazur Franci8zek - czi. 
KC.. Kier. W:vdz. Org. KC„ DworakowsluWładysla.w - <':&I. KC„ 1-szy sel<r. K. Ł. 
Mijał Kazimierz - zast. czi. KC„ Burski A łeksander -::- czi. KC., Przcw. Zarz. Gł. zw 
Zaw. Włók.. Kasman Leon - Wiceprezes CUP, Patorowa Zofia - zast„ czi. KC., Sta
wińi;ki Eugeniusz - Prezydent miasta Łodzi Piwowarska. Irena - Przf'w. SOLK m. Łoćlzi. 
Toma Jan - Sekretarz K:F. PZPB Nr. 3, żółkiewski Stefan - zast. czł. KC Kier. Wydf 
T\ullur:v i Oświat:v KC PPR, Switoniak Brllnisła.wa - przodownic:\ pra.c:v PZPB nr. 1. 
Grudziński Ja.n - 11 sekretarz KL., Ulkowska .Józefa - przodownica pracy FZPB Nr. z. 
Głażewski Kazimierz - 1 sekr. KD środm.Fraw?„ Król i\lkl·z~·rhw - koleja!"'· flr•\»11 
ski Edward - naczcln~· redaktor „Glo!!u",G~cimińslrn. w~:1da - orzm!.ownica nra.<" 

I sekretarz KŁPPR 

PZPB w Rudzie Pab., Rudnicki Lucjan - literat, Kaczmarek Tadeusz - I sekr. KD Fa· 
bryczna, Selm.ff Adam - profesor Uniwersvtetu, Żebrowski Adam - III sekretarz KL, 
Mróz Zdzisław - Szef W. U. P. B., Olejniczak Kazimierz - I sekr. KD śródm. Lewa 
Wende . Walenty - Gen. Dyr. CZPWł., Trzeciak Jan - I i;:ekr. KF. PZPB nr. 5, Gudas, 
Helena - przodownica pracy PZPW nr. 35 Szyllcr Leon - Dyr. Pai1stwowego Teatru 
Wojska Polskiego, Pokorski .Józrf - I sekr.KD Górna Prawa, l\.likoła,jczyk Maria _ 
Sekr. Kom. Ośr. Konf. nr, 4, Stawiński Henryk - I sekr. KD Sródmiescie, Łuczak Jan _ 
c:r.ł. ~on~. Part. l\1ZK, Buclzyńi:ka Celina - Dyr. Centralnej Szkoły Pal'tyjne,j w Łodzi, 
Jabłonsk1 Jan - rrzewodn. Zl\IP m. Łódi.Jakubow~~;a Wanda - reźyser P. p F'l 
r l k .„ P b I "I" ' " 1 m os ·1 : rzy Y "U!c'llyslaw - Przew. JOddz. Zw. Zaw. Przcm. Baw„ Tatarkuwna 
Michahna - instn1ktor KL W~·d'll. Org„ Do ruch Władysław - przod. pracy P. F. o. 

• irn. :o\ł;zł"k~yh". '":•:'~ r.h J\:;·ri. " - I !'ekr K~. Widzew, Szczr1>ańzld J\larian _ Dyrek-
1or f'ZPJ'l nr. 8, J<r'I: 'W"""'1 Zygmunt -Ru:r. Wydz. za„·odnwei:u K. ł„, Wala.sziczYk 
f Aftt'! - J J!.'.~lz.r_ l'l'n a_~ Jt:kJ ~~ ,__!" „.,..L,_ ~ ~ ~ 
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Sprawcy zbrodni w Kamieńsku· i Gorzkowicach 
politycy z księżej plebanii i bogacze wiejscy - stanęli przed Sądem 

(Dokończenie ze str. 1-szei) Ot.•t Wladpław stwierdz& jednak, ie przed Sądem Obst cofa swe poprzednie ze-
cych ścisłe powiązanie między zajściami w Kiźlik, w Gorzkowicach opo'll·iadał •o zbez- znanie odnośnie bicia krzesłem, podtrzymuje 
Gorzkowicach i takimi samymi zajl'ciami w ezc,·1czeniu cmf'ntarza i ohnleniu kaplie1.ek jednocwśnie, że w tłurriie był jego brat. 
Kamieńsku. Oskarżeni, poza Strzeleckim C1~ przez rzekomych „wyn1n'l\'ców . J,•howy". Wacław Obst usiłuje zaprzeczać zeznaniom 
sław:em,. ca~lrnwicie ! ~bł~dn!e. jedi:ccześni':! Stojąc przed sklepem i rozmawai,Jąc o W'i br~ta, jakoby .bił .kogoś i ~rał udział_ w zaj
wy_p1era_Ją .się pop.ełmema _Jak1eJJ_tolw1ek ?.bro padkach w Kamieńsku, podszedł do jedne- śc~ac?. Zasłania się c'.lł~?.witym brakiem pa
d_ni. Us1łuJą cofl;lc zez".ama zło~one ":' cza- go ze studentów, który przywitał się z nim m1ęc1, na skutek „upicia . 
s1e śledztw~, plącząc SH':, zwalaJąc winę na podając mu rękę. Obst zadał studentowi py- Wykrętnie tłumaczy się również sklepikarz 
osoby trzecie, względnie na współoskarżo- tanie, czy są rzeczywiście wyznawcami sekty Wysocki.. Twierdzi, że nikogo nie bił, że w 
nych. . . . . . Jehowy. Otrzymał odpowiedź, że są studen- zajściach wziął tylko przypadkowo udział, 
Sz~zegolme :""Yk.rętme. tłumaczy .się Jeden tarni, pracującymi z ramienia Min. Kultury broniąc całości domu, w ~órym znajdowała 

Z . g~o~y~h . msp1rator~w zbró~m bogacz. i Sztu!d. Ob3t po r.ozmowie pojechał na w:ieś, się restauracja. Gdy inyszedł ze swego skle
WleJsk1 Kizlik Józef, ktory. spełnił rol_ę yrn- j gdzie kupił świnie. Wrócił kolo godz. 4-eJ pu zobaczył jakiegoś oso~nik:i uciekaj:\(Jego 
wokatora masakry studentow w Kamiensk11. mocno podpitv. Wszedł do restauracji Bordo- z restauracji w stronę kościoła. Tłum krzy
a nastęr,nie pełnił fun.:~cję łączni~a i i?sp~r'ł nowej, gdzie 'zobaczył brata swego Wacław::t czai za nim; „łapać, bandyta, jchowiec, ko· 
tora ZaJsć w Gorzkowicach. Wypiera się, .ia- rozmawiającego z dwiema obcymi osobam!. cia wiara!" Wysocki pogonił za uciekającym, 
koby. nawołJ'?ał do ~brodni i do. bicia stu- Po chwili brat jego wyszedł z restauracji. któremu w międzyczasie zaszli drogę Mone
dentow: W to1m kr~yzowych PY:t~n prokura- wracając w moment po tym z gromadą łud?:i ta, Milczarski i Baranowski. Oni też schwy
tora ~Jr. Golczewskiego - musi Jednak . przy którzy poczęli bić studentów. Sam nikogo ni~ tali studenta i zaczęli go bić. On - Wysoc
zn_ać, ze. d? zgromadzonych w ~orzkow!~arn bił, gdyż ,.stal" [li'ZY bufecie. Studenci wy- ki - „bronił" bitego, chwycił go za kołnierz, 
m1eszk~ncow, wzJ:mrzonych ro~s1~wanym1 1.1- biegli z restauracji ścigani przez napastnl- i chciał odprowadzić do posterunku MO. Stu 
prze~ruo .przez meg.o plotkami, Jakob_y stu- ków. Brat Wacław trzymał wówczas w rę- dent wyrwał mu się jednak i uciekł do skle-
denc1 byli członkami s~kty _„Wy~naw_cow Je- ku torebkę d:oimski\ i jakieś papiery. pu Wachnika. 
howy" - krzy~z~ł: „B1erzci~ w1dły 1 do ro- W tym momencie prokurator prosi o od- zeznania oskarżcnych Roczka Józefa I l\fo-
boty!". ~krzyki Jego stały się przyczyną do- cz)'i~ni~ ~eznań oskarżon~go, złożon.ych "!" nety wykazują w ca.lej pełni ohydę zbrodni 
k?naneJ. ~astępnle prze~. podJU?zony tł~m, czasie sleaztwa. Z zeznan tych wynika, ze inspirowanej przez „polityków" z księżej ple 
m~eszka.nc~w zbrodn~. V\ 1dząc, ze zeznam~- I oskarżony Obst V.'ładyslaw przyznał się do b~.nii, przez handlar:r.y i bogaczy wieiskich, 
m~ s~o~mi ~ał. powazny a.tut w ręc~ sp ;:a_~ne: uderzenia krzes!em w plecy jednego ze stu· 1 którzy w zacietrzcwionl"j nien:uvifc! do v;ł& 
~liwosc1, us1łu1e v;ykrętme wmó;.:c .,,„ ~ad,, dentów. I dzy ludowej w Polsce nie zawahali się pchać 
z~ wzn~sząc o~r~yk miał na mysh rozeJscie' Ustęp zeznań brzmi następująco: „brat móJ do zbrodni tych, których przez wieki trzyma
s1e ludzi _do za1ęc ~ J;>OlU. . . Wacław w pewnym momencie wyszedł z ~e- w ciemnocie, nie zawahali się rzucać kłam-

Podobmo wyk1~\"tme 1 ?błu?me. tłui:i~czy się st~m·ar,li i po chwili wpadł z tłumem, po- stwa i kalumnie na pracowników knltt1ry i 
ze. swych p~st.ęp.~ów ~:ul!1 z rnspirato.ow z~ro· czym wrn:rscy z<?czl'li bić studentów. Ja t.?ź oświaty, spełniających tak d.oniosłą rolę w 
.dm w K~m.lP~s~u-os„.' Kazimie~z ~t~zelec - chwyciłrm !'ri:eslo i udcrzyłf!m dv:ra razy w Odrodzonej Rzeczypospolitej Polskiej. 
b?gacz. wiPJSki i. sklPpika~z "". K~m 1.<>nskt~, peł- plecy j2klegoś studenta". W toku zeznań Dziś dalszy ciąg procesu. 
imi,cy Jednocześme odpow1edzrnlne funl>c.Je re· 

Nr. 328 

W kilku wierszach 
(-) Jak dona.i agencja France Prff

se, dra.ceni zostali trzej patrioci greccy, 
skaz ni przez trybunał wojenny we Florinle 
i dwaj patrioci skazani przez trybunał wo· 
Jenny na wysp!e Samos. 

* •• 
(-) Jak podaje z Seulu agencja „Frane-9 

Presse", kilku~et powstańców zaatakowało 
centralną elektrownię w południowej Kore~ 
znajdującą się 120 km na południowy-wscbóa 
od Seulu. 

*"'. 
(-) Trwające od kilku dni w różnych czę~

ciach Stanów Zjednoczonycłt gwałtowne ale!i 
wy spowodowały wystąpienie z brzegów wie· 
lu rzek. Powódź przybrała poważne rozmia
ry, szczególnie w stanach Georgia, Alabama 
i Tennessee. Poziom wody na rzece Okmulgee 
podniósł się o 9 metrów. Wody tej rzeki za
lały całkowicie miasto Macon. 

* • • · (-) Agencja Reutera donosi z Sidney, te 
w mieście Lapstone rozpoczęła się w ponle• 
działek IV ses,ja Komisji Gospodarczej ONZ 
dfa Azji i Dalekiego Wschodu. W obradach 
uczestniczą przedstawiciele 18 państw. • „ • 

(-) Ministrowie spraw zagranicznych 
Włoch i Turcji - Sforza i Sadek - prze
prowadzili godzinną konferencję w Rzymie. 
Minister Sadek zatrzymał się w stolicy Włoch 
w drodze powrotnej z Paryża do Ankary. 

• • • 
ZaiklOńaml!lo w tycli d:nJiJach odlbudo!Wlł gma.

chu Ra.dy Naijwyis/Lejj Ulorali111y. Jest en jOOen 
z najiwiękis-z:ych gmaichów Kiiljloiwa. 

jonowego naczelnika straży pożarnd. 

Gangsterskie wyczyny żołnierzy amerykańskich Dziedzicach O przel>iegu zajść ,,nic nic wie". Prncował 

w polu. Wróeil do domu na ·obiad. Usryszat 
szum przed swym sklepem. Wyjrzał na ulicę, 

zobaczył kobietę i męi:rzyzn~ w rzapka~h skó· 
rzanych, rozmawiu.i~ rych z placzn<"ą. sąsiadk:t 
Wojnarowską - która. m<lwiln. „iłlar zC';-:n nam 
naszą. wiarę odbiC'rncicl" Ni1' wiele go to 7ain 
teresowało, wrócił do domn, ahy zjC'8ć ohiad. 
Nic. o zaj6ciach nie wio. Sly:izał tylko ,,szum". 
Po zaiściach również niczym się nie z:::jmował 
- nic go to nie obchodziło. Nie obrhodził go 
również głos dzwonu strażackiC'go - mimo że 

był komendantrm straży, a dzwon wzywał lu· 

Trzei pijani podoficerowie armii USA dokonali napadu na spokofnych mieszkańców 
W P._RSZA WA (PAP.). Jak podaje katow:ic- przybył w południe, dnia 22 listopada do k10-\ ka.krotnie w brzuch. Obecni oburzeni tymi, 

ka „Trybuna Robotnicza·• Dziedzice stacj?.. sku spożywczego ob. Chrząszcza, przy placu 2.meryka.ńskimi metodami czynienia zakupów 
doceluwa f•Olskich transpo1·tów repałriacy,i· Dworcowym w Dziedzicach. Amerykanin, ktć stanęli w obronie napadniętej. John Muebler 
nych na Górnym Sł:\sku, stała się w ubiegty ry znajdov1ał się w nastroju zaczepnym, po- wydobył wówczas z futerału pistolet, które
poniedzialek widownią pijackiej awantury, czął napastować czyniących w sklepie zakupy go n;kojeścią uderzył w głowę pracownika 
kt'>rej głównymi „bohaterami" byli żołni~- obywateli, a w końcu zabrał bez zapłaty tor P~P Ludwika Kloptacza, zadając mu czte
rze a.rmii Stanów Zjednoczonych. napastu.iący bę jabłek. z którą skierował się do wyiścia. rocent.ymetrową ranę. Ekspedientka Marla 
micsz!cańców tej spokojnej osatjy. Kiedy właścicielka sklepu poczęła doma- Kempna - otrzymała od Amerykanina kilka 

Pijany sierżant amerykański John Muehler gać się zap)aty, pU1ny sfcrient kopnął ją ki~ ciosów w twarz. 
dzi tylko w razie pożaru. • 

Na pytania. prokuratora odpowiada niejaR: Rezoluc1·a w spraw1·e poko1·1· I no, wykr\"tnie i u~iłnje grac rolę niewinne.i · . li wolności 
nfiary wplątanej w awanturę bPz: j('go wiedzy. 

Zeznania jrgo zostają eałkowirie obalone uchwalona została przez 10 tysięcy delegał6VI z całej Francji 
przez wypowiruzi drugiego z oskarżonyrh Cze· PARYż, PAP. - Na za.kończenie dwudnio- nizarji i in°tytucji ćemo!::ratyczDych oraz wkro 
!ława StrzeleekiP~o - małorolnego, który "ITT"a- wych obrad w sprawie pokoju i wolności, w czenia. na. drogę postępu spcłecznego. 
.:ając w dniu 24. 9. br. w rzasie obiadu do do- których uczestniczyło ponad 10 tysięcy dele- Francja chce pokoju 1 przeciW1'.la jest spisko-
mu z pola zdaleka widział już Rtrzeleckiego 1 gatów, uchwalono rezolucję. w1 mi~zynarodowycll aferzystów, którzy dopro 
Kazimierza - stoją.cego przed sklepem wraz Rezc;lucja. ta. wzywa do tworzenia w ca.lym wadzili ju% do tego, że armia. francuska znaj
zo 11porą grupą ludzi. Zobaczywszy Strzeleckie· kraju komitetów, których zadaniem była.'l:>y duje się dziEiaj pod obcym dowód:itwem. 
go Czesława obok dzwonu straży vożarnej oskar obtona. pokoju i wolności. TekRt rezolucji stwie::- i Francuzi - kończy rezolucja - są. zdeeydo
żony Strzelecki Kazimierz począł krzyczeć do dz& naruszenie we Francji swobód obywa~el- wani zdemaskować wszelką. wrogą. propagandę, 

nadchodzącego a.by bił w dzwon, bo się ra.11. skich drogą. nadzwyczajnych dekretów rządo- której celem jest porćż:J.ie:iie narodu w tym mo
Okrzyki podobne wznosili i inni z gromady. wyclL Naród francuski domaga się zagwaran- mencie, kiedy o1rnrl-• s!~ niebP.?pieczeństwo 

Sły8zą.c n:Lwotyw~nia komendanta straży towania. swobodnego ro:iwoju wszystklcn orga.- niemieckie. 
Strzelecki Czesław podszE'dl do dzwonu i po· 

Zawiadomiona przez syna właścicielki l!kle 
pu Milicja Obywatelska wysłała na miejsce 
pa.troi, który udaremnił dalsze wYSłąpienia 
i:.merykańsklego sierian~ doprowadzając go 
nierozbrojonego na poste.-unek M. O • 

W kilka minut później, na posterunek 
gdzie zatrzymano pijaka, wtargnęło z nabltą 
bronią w ręku dwóch Innych żołnierzy ame-
1·yki:.ńsklch, którzy usiłowali odbić Muehlera. 
„Odsiecz" znajdowała si~ również w stanie 
nietrzeźwym. 

Jeden z nowoprzybyłych - sierżant l\Dcha.
el Babyk, przyłoiyi funkcjonariuszowi M. o; 
pistolet maszynowy do piersi, a zatrzymany 
UJl!?lednl~ Muebler p~óbował go C?beswładnifł 
Milicjanci rozbroili pijanych, stwierdzając, fi 
broń ich ł:yła naładowana i niezabezpieczo· 
na. cząl dzwonić na alarm. Rlw·n jPiłnak „ aie za.u u d 

ważył" nigdziP, 0~11 ia rn ; •r71'.<tuł dt.wonienia, mowa han iowa 
tym bardziej ?.P, widział jak mi..-dzy ludźmi 

zebranymi przed sklepem Strzeleckiego Kaz. 
a nadbiegają.cymi zewsząd na głos dzwonu 
wszczyna Rię jakiś tumult. Co si~ działo po tym 

Polsko•norwesk~ Wszyscy trzej żołnierze amerykańscy nale
~ żą do jednostki „H. G. E. C. T. 7810 S. T. U„ 

0 WZQJ
0 emnej Wymianie iOWQ ÓW Nuernberg Military Post". Obok sierżantów 

Muehlera i Bahyka, zatrzymany został rów· 
WARSZAWA (PAP.). W dniu 28 bm. para._ weskim Ministerstwie Spraw Zagranicz- nież trzeci uczestnik zajścia _ kapral Ro· 

· nie wie, gdyż odprowadził żonę do domu. Wie· 
czorem słyszał o pohiriu ~tud<'nt6w. Nie zn& 

fowany został w Ministerstwie Przemysłu i nych. nald Lee. 
Handlu układ o wymianie towarowej międzv -----------------...:..-~ __ --..:, ____ _ 

jednak ~zczcg6łliw. 
Rzeźnik Obst Władysław i jego brat, również 

zajmują.cy się ubojem i pośrednictwem w han
dlu trzodą. Wacław - zasłaniają ~ię całkowitą 

nieświadomością. czynów, gdyż byli „pijani". 
Jednocześnie dMkonale pamiętają. najrozmait· 
sze szczegóły. Nie przyznają Rię aby kogokol
wiek bili i aby przeciwko koq:iuś podjudzali 

i~~~k:. ~ON~[';~~~nian~g~;a~. ::az
1 zsW~t~%1 Ożuw'ione walki- &rec1··-

towarowymi na wymieniony okres.• li W 
Ponadto podpisano protokół w sprawie za- R"'.Y~ (PA~.). :Al5<·i:cja. Elefte;i. Ellad~ ~o- miejscowość Dclvenaki. w Rumelii, Tesalii i 

warcia w najbliższej przyszłości paroletniej mumkuJe o ozyw1oneJ działalnosc1 oddziałow 1 środkowej Macedonii zajęto szereg dalszych 
umowy handlowej z Norwegią. gen. Markosa na terenie całej Grecji. t miejscowoś i 
Układ parafował ze strony polskiej ob. An- We wschodniej Macedonii odparto ataki f:i „ c · . . 

toni Roman, doradca Ministerstwa Przemyst"' szystowskie n!ł mia<;to Sydirokastro. w re. I W akc.1i sabotazoweJ zniszczono pod miej
i Handlu; ze strony norweskiej zaś - !>· jonie tym wysadzono w powietrze 6 mostów. · scowością Mesovalto most długości 109 me

Paul Koht, dyrektor departamentu w nor- W Epirze jednostki demokratyczne zajęły r tróv/ innych. 

W. Ażajew 4) J duchu, gdyż spostrzegł tęsknotę w jego 
spojrzeniu. 

Beridze nakreślił sobie plan działania. 
Przede wszystkim należało coś zjeść, pójść 
do łaźni, otrzymać mieszkanie, zdobyć 

Zaczynam natychmiast załatwiać - Od dłoni do łokcia skórę przecinały trzy gdzieś gazety, mapę i zorientować się w śro 
zakrzątała się Muza Filipowna. - Potem szero!de blizny. dowisku. 

Daleko o·d Mosk"7y 
w wolnej chwili Pan opowie mi o Moskwie. - No, jak Alosza twoja ręka? - Czy starczy na pierwszy czas? Czy 

„Oto uciekłem z Moskwy, a teraz będę - Nieźle, niedługo zupełnie wróci do niczego więcej nie trzeba wysokokwalifi-
inte1esować się nią zdaleka" - ze ściśnię- normy. kowanym specjalistom w życiu powszed-
tym sercem myślał Kowszow. Spoglądali w . okno. Czteropiętrowy nim i w instytucji - zapytał Beridze. 

- Już nawiązałeś flircik, towarzyszu zbudowany z cegieł gmach zarządu stał - Wystarczy. Przede wszystkim posta-
główny inżynierze? - zapytał odprowa- nad urwiskiem. Na dole szero'rn rozlevnla wiłbym śniadanie _ sprecyzował Aleksy 
dzając spojrzeniem sekretarkę. się wieczn_ie żyjąc~ rzeka, drgające fa!e I _·zaczynamy! · 

- Staram się nie tracić czasu, póki ty pluskał~ s~ę w dopiero narodzony_m. słon- - Beridze zadzwonił do naczelnika apro 
śpisz kochany - ode.zwał się Beridze. c~ . _ Przeciwległy brzeg ł~mai;ią hmą pa-

1 
wizacji. Ten kilka razy zapyta} z kim 

Aieksy lekko wyskoczył i w samych spo- gor~~w wrstęp~wał z b~ękitneJ m~ły. ~u- mówi i odpowiedział niewyraźnie: 
denkach podszedł do okna, szeroko otwo- re.' zołte i z!oc~ste kwiaty ozdabia!y z~e-1 _ Wyjaśnię. 
rzył ramy. Zrobił kilka gimnastycznych n:1ę - znak Jesiennego barwnego więdmę- _ Co wy chcecie wyJasmc _ zaczer-
ruchów. Mięśnie pod brązową opaloną cia prz~O~Y·. • • . . . 

1 
wienił si, wściekły Jerzy Dawydowicz. 

skórą podnosiły się. Beridze z uśmiechem - W1el_k1 l obszel'!1y Jest nasz zyw1c1el Tu nie ma co wyjaśniać. Powtarzam: z 
obserwował go. Adu~. ~re przepłyniesz go chyba. - oq- \Varni rozmawia główny inżynier budowy 

- Ciekawe W.edy rozpocznie się w tobie powiedział Aleksy. Beridze. Proszę wydać zarządzenia od-
zmiana: kiedy pozbędziesz się dobrych na- Gdzieś jak?y s~arżąc się zaWY;ła !o~o- nośnie śniadania dla mnie i mego zastępcy . 
wyków, jak np. gimnastyki, na rzecz złych motywa. Je] gwizdek przypomniał mzy- towarzysza Kowszowa. Proszę w ogóle za
w rodzaju palenia albo kieliszeczka przed nierom ich dwudziestodniową I'.1odróż t;>O- jąf się !<prawą naszej aprowizacji. 
obiadem? Zauważyłem, że z biegiem lat przez nieskończone pola, lasy i góry ich Naczelnik aprowi1acji odpowied1iał, że 
człowiek obrasta złymi nawykami. ojczyzny. Westchnęli. zna tylko jednego głównego inżvniera -

Postaram się sprzec~wić tym prawom Ciało Aleksego okryło się gęsią skórką, Grubskiego i jego zastępcę - Topolewa. 
przyrody - ode~wał się Aleksy. • . .

1 
ubrał się szybko i pobiegł się myć. Poza tym on podle~a jedynie naczelniko-

. Jl'~go zazwyczaJ blada twar~ zarozow:o~ - Będziemy się trzymać razem jeden wi Zarządu . Beridze oołączvł się tel~fo-
s1~. włosy opadly na czoło Jasnym p. obok drugiego nie odchodząc od siebie - nicznie ze stołówką. Stamtą.d mu ośw1ad-
~tym pasmem. O~dychał. gł~r~;· c~~~d~ I p0wiedział Be,ridze, kiedy jego pomocnik czyli: wydadzą śniadanie ~eśli będzi~ ro~.
JC.k rozgrzewała się w mm 

1 
· k •. 1 Praimął utrzvm:i~ Aleksego na porzanzPnie od naczelnika aorowizacJl. 

na krześle i zaczał masować ewll. rę ę. wroc1 

Beridze rozwsc1eczony rzucił słuchawkę 
i zaklął siarczyście. Aleksy roześmiał się. 

- Szeroko otwarłszy drzwi wszedł Bat
manow. I inżynierowie przyjechali w no
cy i jeszcze nie widzieli się z nim, rozma
wiali jedyrue telefonicznie. 

Naczelnik budowy nosił wojskowy mun
dur. W ubraniu tym był zupełnie zmie
niony i Aleksy nie mógł się nadziwić: w 
Moskwie zapoznał sie z człowiekiem po
dc·bnym do artysty lub malarza, a obecnie 
miał przed sohą bez zarzutu ubranego do
wódcę: wszystko na nim lśniło - od bia
łej wypusti{i kołnierzvka do połyskujących 
butów. Aleksy bezwiednie spojrzał na 
swoje zakurzone obuwie i dotknął ręką nie 
golonej twarzy. 

Batmanow z wyraźną przyjemnością, 
prawie serdecznie przywitał inżynierów. 

Widocznie jego zwykłe opanowanie prze 
S7kOdliło mu w tym, aby się z nimi nca
łować Wypvtywał szczegółowo o podróż, 
o V\'rażenia. Sam przyleciał samolotem. 

Beridze opowirdział o przygodach po
dróży . Pociąg ich został koło Daniłowa 
nanadniety z powietrza. Gdy stali na ma
łej stacii. na~le nadleciały samoloty nie
przyjacielskie i bandytom udało się do
brze wycelować. Bomba trafiła w jeden 
z wagonów. Sąsiednie wagony zostałv roz 
trzaskane, a w w;i1u1nie gcłzie iechał Be
ridze i Kowszow wyrwało ramy i rozniosło 
szyby. d. c. n. 
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Pod Moskwą znajduje się fabryka włókien dzenia najlepszej metody pracy. Zestawia- naprzód opowiadali robotnicom najdokład- Na ekranach stolicy ZSRR i miast stołecz• 
nicza „Prolctarskaja Pobieda", która wy no opisy tych czynności. Techniczne zebramlł niej jak należy daną czynnosc wykony- nych 16 Republik Radzieckich ukazał się no

rabia wysokogatunkowe tkaniny wełniane. po rozpatrzeniu tych opisów, poleciło zasto- wać. Następnie śledząc pracę każdej ro- wy film „Opowieść o pra:vdziw?"n; czł?wie
Fabryka jakich dziś wiele w Związku Ra· sowanie na szeroką skalę sposobu pracy Ko- botnicy instruktor dawał jej odpowiednie ku", ornutcj na tle znaneJ. powies~I pisa~Z3 
dzieckim. Oddziały dobrze urządzone, zaupa- zlowej, wykonującej zmianę czółenka szybk;:a wskazówki i starał się, by dobrze wykonała Polewoja. Film został entuzJastyczme przy~ę
trzone w doskonałe warsztaty tkackie kra- i prawidłowo. Od tego Ol!'.asu metoda ta stała przepisaną czynność. ty przez publiczność radziecką. Prasa rad~iee 
jowego wyrobu. się obowiązującą dla wszystkich jej koleża- Z ainicjow::.na przez głównego inżynieril ka zamieszcza wypowiedr,i wybitnych pt~a-

Od niedawna fabryka ,,Proletarskaja Po-, nek. To samo przeprowadzono także ZE:. Kowalowa metoda wykorzystywania do- rzy, reżyserów filmowych i kompozytorcw. 
bieda" jest dobrze znaną wszystkim pracown· 1 wszystkimi innymi czynnościami w fabry- świadczeń przodownic pracy wszystkim ro- którzy z uznaniem wyrażają się o walorach 
kom przemysłu włókienniczego w Związku ce. botnikom, pozwoliła załodze fabryki „Prole- artystycznych i społecznych nowego dzieła 
Radzieckim. Tutaj przyjeżdżają ze wszyst- opis każdegJ sposobu pracy wydrukowan-' tarskaia Pobieda" znacznie podnieść wydaj- kinematografii ZSRR. 
kich stron dla pobierania nauki, dla przy- i wydano w formie ulotek. Niezależni.; ność pracy i zwiększyć produkcję. W por6w-
swojenia sobie bardziej udoskonalonych me- od tego robotnicy sami wykonali kilka du- naniu z rokiem 1945 produkcja zwiększyła POWODZENIE 
tod organizacji pracy. żych plakatów dla robotnic tkalni, przędz<oll- się dwukrotnie i jeszcze w czerwcu b. r. osią- „WYSTAWY ZIEM ODZYSKANYCH" 

Co tak przyciąga na tę fabrykę padmo- ni i innych oddziałów. Na każdym plakacie gnęła poziom przedwojenny. Jeśli jeszcze v. W KIJOWIE 
skiewską tych, którzy przyjeżdżają tutaj i uwid@cznionó techniczny opis czynności, foto zeszłym roku fabryka była przedsiębior- Wystawa „Osiągnięcia Ziem Zachodnich 
miejscowości odległych o setki a nieraz i ty· grafie i schematy poszczególnych czynnnści, stwem deficytowym. to JUZ w pierwszych Polski", otwarta w tych dniach w klubie Pn 
siące kilometrów? Jest to w pierwszym rzę-' a taicie fotografie pracownicy, od której me- 8-miu miesiącach bieżącego roku załoga „Po· cewników Sztuki w Kijowie, cieszy się wiel
dzie umiejętność tutejszych specjalistów przy toda pracy została zapożyczona. Plakaty te biedy" dała państwu 1873 tysiące rubli do- kim powodzeniem. Liczne fotografie, tablice 
swojenia osiągnięć przodowników praq umieszczono we wszystkich oddziałach. Po- c.hodu t. j. o 373 tysiące więcej, niż plano- i inne materiały, charakteryzujące rozwó1 
wszystkim robo1nikom. uczynienia własnością magały one robotnicom w dokładnym zapo-. wana na cały rok bieżący. Ziem Odzyskanych po zjednoczeniu ich z M:i 
ogółu doświadczenia najwybitniejszych pra- znaniu się z metodami pracy przodownic i \\/ Metoda inżyniera Kowalowa sputkała się t cierzą, wywołują niezwykłe zainteresowanie 
cownikow. W fabryce .. Proletarskaja Fobie- szybszym ich przyswojeniu. pełnym uznaniem, gdyż realir,acja jego pom)'- zwiedzających. Prasa ukraińska zamieszcza 
da" przodującymi są całe oddr,ialy. Hozpowszechnianiem do~wiadczeń przodn- słu stwarza warunki dla podciągaJJia slab· obszerne spra-wozdania z wystawy, podkre-

Osiągnięcia te nie przyszły same pr:>:ez się. wników pracy zajmowali się wyznaczeni spe- r.zych robotników do poiiomu pracy przo· I ślając, że taka szybka odbudowa Ziem za.: 
Są one rezultatem poważnych wysiłków. cjalnie w tym celu instruktorzy, którzy downików i umożliwia organizację całych od-1 chodnich stała się możliwa jedynie w warun 

uprzednio zostali w dan~·ch metodach wyszko działów i fabryk, przodujących w pracy. kach nowej rzeczywistości polskiej, gdy wła· 
Jeszcze na początku roku część robotni-. leni. N<l lekcjach teoretycznych instruktorzy A. Pa.lladin dza przeszła w rece ludu. 

ków nie osiągała przewid~ianej w piani':. 
wydajności pracy. Byli to nowicjusze, nied;:i
wno przyjęci do pracy. Brali oni czynny 
udział we współzawodnictwie pracy, stara11 
się jak mogli podniei\ć wydajność pracy. alo 
nie posiadali ;mi dostatecznych kwalifikacji, 

• zm1e celu Włrkniarze • 
q;a5ą do 

Czvn przedkongresowy przemysłu bawełnianego :mi doświadczenia. 
Z drugiej strony znaczna cze!;ć robotn•kó'-'· 

przekraczała nakreślone im zadania. 1 tak np 
w oddzi;i.łach 1kackich piąta część wszyst
kich robotników wykonała ponad 120 pro:?. 
normy. Kierownictwo fabryki poważnie za
stanawiało się nad tym, w jaki sposób na i
lepiej przyswoić doświadczenie kwalifikowa· 
nych pracownic nowemu narybkowi. 

26 listopad;i osiągną! przemysł bawełnian.v 
1

121 proc. PZPW Nr 1:8 wykonały plan z nad- lekkiej nadwyżce w tkalni (105 proc.) PZP\~ 
szereg nowych sukcesów na drodze do reali· wyżk~ w tkalni (1~5 Pr?c.) natomiast w ~r~ Nr 39 miały znowu kiepski dzień nie wyko~ 
zacii Czynu Przedkongresowego. Najlepsz-; dzalm wykazały medooor (93,5 proc.), Row- nując planu <'!ni ·W tkalni. a11i w przędzalni. 
wyniki wykazaly tego dnia załoga PZPB nie.~ PZ~W Nr 35 wyka.zały ni~dobór (i b~ Natomiast PZPW w Ozorkowie uzyskaly 110 

N 16 kt
, k ł 

1 
. 1.„ dosc c!uzy) w przędzalm przy Jednoczesne] proc. w tkalni i 93 proc. w przędzalni. 

r , ora znowu wy ona a pan az w J~ ---------------·-------------------------

W styczniu b. r. załoga fabryki „Proletar
skaja Pobieda" rozważała na ogólnyrr 

r.ebr:rniu pracowników wezwanie robotników 
leningradzkich wykonania planu pięcioletnie
go w cztery lata. I wówczas to główny inży
nier fabryki. Kowalow. zainicjował bardzo 
poważną akcję. Zapoznając się dokładnie 2 

metodami .pracy przodujących kwalifikowa: 
n;vd1 robotnic inżynier Kowalow stwierdził. 
że pracują on·~ bardzo rozmaicie. Na przy
kład jedna z najleoszych tkaczek Kozłowa 
traci na zmi::mę czóle-;ka 2.5 sckudny, Pl7:V 
normie 2.8 sek. Inna robotnic" Ani~imowa na 
tę czynność zu?.ywa 3.2 sek. Natomia~1 zawi2, 
zanie przerw<1nej nitki trwało u Kn:?:lowej 25 
sek. a u Anisimowej tylko 14 sek„ przy usta

~;~~n~~~B p%rn 
3

w
05

~~~~za~~~c.~r~:~io~r~:~~ Czescy włókniarze składa1·ą życzenia polskim kolanom 
ne.i w 104 proc„ w odpadkoweJ w 117 proc., S 
a w 1ka1ni w 104 proc. ' z okazH wykonania 

PZPB Nr 7 uzyskały duży sukces. wyk<mu-1 Na ręce Generalnego Dvr.ek~oi:a C~ntral 
jąc plan w prlędzalni w 107 proc. i w 12~ nego . :t.arządu Przemysł... Włok1enmczego 

planu rocznego 

lonej normie 16.5 sekundy. 

proc w t'ralni ob. W .• Wentlego wpłynęła od C"echosło-
. " · 'wvcko-Polskiego Komitetu Włókiennicze-

PZPB w Zgierzu wyszły nieco poza swoją go i od Generalne.i Dyrekcji Centralnych 
przeciętną osią.o;:ając 113 proc. planu dzienne- I Tekstylnych Zaw·odów (czeski odpowied
go, a PZPB Nr 2 uzyskały w tkalni 105 proc. nik CZf'Wł.) na.stępują.ca depesza: 

~~~ I PZPB w Pabianicach wykonały plan \''· Centrowlók Gen('raJ:1i ~editel , , 
przędzalni cienkoprzędnej w 134 proc., '-" , . • \'\. •. \\. ~nde J11dź. 
przE;"dzalni średnioprzE;>dnej w 108 proc„ w 1 Z i:adosc1.!l dowJe~1ehsmy • się, ze 
przędzalni odpadkowej w 103 proc., a w tkał- I f3;~r:..-!u naler.a<'e •. d?, _Gen:ralneJ Dy.rek 
ni w 104 prcc. PZPB w Ozorkowie w~'kazał-y c:.1 Pr:emysh1 \. b.;.or:m~z?":O wyko. 

padkowei (138 proc.) i w tkalni (128 proc.) i.f lf. ; '"fr·' .... · 
znowu znaczną nadwyżkę w przędzalni od- > t\k'':::o-~· „ · •. :.. ···"''"''> -<·':/.·'" •. 

Natomiast przqdzalnia średnioprzędna wyka-

nały jako jedne z pierws~ych z kin· 
rzowych ,g-alęzi przemyśłowych rocz
ny plan produkcyjny, Cieszymy się z 
Waszy<'l1 pomyślnych wysiłków i ży. 
cz:vmy Wam w ci~ 1!:'.1,;e.i pr;'lf'V nodołl· 
nie radosnych sukcesów. S'·~rdec:imie 
Wa.s pozdrawia - C7,ecboslowacko
Pol!!'ki Komitrt Włókniarzy i General 
n3 Dyr~~„;'l CE'rl':Zl~T. 

\V odoowiec!zi oh. Dyrektnr Wende wv
stoS-OweJ w imieniu p0lskirh włókni~ 
do włókniarzy czeskich depeszę z podzięko 
,·;anicm. 

I~ łówny inżynier poradził, by od kazOeJ 
U przodownicy pracy przyswoić sobie naj· 

bardziej racjonalne, wydajniejsze chwyty w 
zała znowu niewielki niedobór (97,5 proc.). '' ·-. .. :. „ .. ,,:,7~':., .. ," 

~.'.t·-~.:.,.~.~.;' .•.•. · .. N: .. )~ .. -.•.·• .. :.·_·.M~ . •. ·:~r•.':· ..•.. ; •..•. ·.:.~.'.i .....•.•. ' .• ~ ...• :··,··~·;·.Al~;~:1~~61i~~~~~=·~ ....... ~"" ...... ,-.P'·-„--~„,.,!"Q''".;~F,~·b"''"'." 
robocie. Zmiany czółenka - powiedział Ko.; Przemysł wełniany w pefni prac 
walow - niech uczą się młode robotnice u 
Kozłowe.i, a zawiązywani.a nitek u Anisimo
wej. Wprowadził on nowy system nauczania. 
młodych robotnic. W tym celu zaczęto w fa
bryce zapoznawać się dokładnie z metodam! 
pracy przodownic przedsiębiorstwa, a naj
cenniejsze rozpowszechniono wśród wszyst
kich pracownic. Na czele całej tej akcji stał 
inżynier Kowalow. Specjaliści fabryki i kie~ 
rownicy organizacji społecznych przeprowa
dzali w fabryce zebrania o charakterze in
struktażu przemysłowego, radząc się stal-.:. 

Do fabryk prz.emysłu wełnianego, wyróż
niających się w ramach Czynu Przedkongre
sowego w dnia 26 listopada należały przede 
wszystkim PZPW Nr 3 które wykonały plnn 
w pr:..ędzalni w 147 proc., w tkalni w 12'• 
proc. a w wykońc:r.alni w 1.71 proc. oraz 
PZPW l'\r 6. k1óre uz~'skały 136 proc. planu 
dziennego. Załoga PZPW :r-;r 2 poprawiła j 
znacznie swe wyniki w porównaniu z dniem! 
poprzednim uzyskując w przędr,alni 123 proc. 
w tkalni 117 proc. a w wykończalni 126 

__ •-•--·--_;w.}~_/·'·-~._ 4tJJt~:.::~z.~;~:.,;~·~v:._.„ .. ~~-~~:.-::~···~~-:-~~~..__. -~q~~~:::: . ___ ;~-: · 
,-~ t -s ·itAnos!1'" sa· vovt óii•~ E ie ;·TQ'!MHft ·.· .vo:JRI tENE · lt$ł:Bgo'~tt\,$;ftl~V·; 

przodownic pracy. proc. PZPW NT 1 osiąf.lnęły w e~alni 111 I 
proc., a w wykończalni 116 proc. Natomiast 
przedzalnia planu nie wykonała (97 proc.). Z początku zapoznawano się ~ tyrrl:i czyn

nościami, które zajmują w czasie naJpowaz
niejsze miejsce lub bezpośrednio wpływaj.~ 
na jakość produkcji. Na przykład pracowni~ 
cy, ustalający normy, sprawdzili jed'.!n zn 
drugim elementy, składające się na czynność 
zmiany czółenka, zajmującej u robotnicy bar 
dzo dużo czasu. Doprowadziło to do stwier-

PZPW Nr 5 wykonały plan w przędzalni w 
116 proc., natomiast PZPW Nr 4 planu ni'1 · 
wykonały uzyskując zaledwie 90 proc. '1 

Spośród kombinatów łódzkich najlepsze wy 
niki uzyskały: PZPW Nr 37, które wykon;iły j 
plan w przędzalni w 123 proc., a w 1kalni "" 

·.·::··· 
r;;:xr V m · Ri.M Vref:"'' ~ us'mltbN1 ·-nrnustsrv' f cet= t"'T . +1*:""·· 
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CZARODZIEJ LALEK 
Rozmowa z Obrazcowem 

DROGA TWÓRCZA S. W. OBRAZCOWA 
W. Obrazcow początkowo studiował mala1 

stwo. Jest synem znanego uczonego, członka 
Akademii Nauk ZSRR, W. N. Obrazcowa. 
Podczas studiów malarskich zetknął się z ca-Ludowy artysta ZSRR, laureat Pri:.mii Stalinowskiej, Sergiusz Obrazcow w roz-

mowie z przedstawicielami prasy w następujący sposób pr:r.edstawił dzieje i ciziałal- łą plejadą malarzy tej miary, co Willjam,,,, 
ność .swego teatru: ~imonow, znani ?,Kulcryniksy" itp. M~strz~~n 

Jego był słynny akademik Faworsk1. Poz-
- C~ntralny Paii.st~owy !e.atr Kukiełko.-1 osiąg?~ły już w ZSRR przeszło tysiąc przed- 1.1iej O?ra~cow. wstąpił do teatru muzyczneg~ 

wy, ktorego Jestem k1erowmk1em artystycz- stawien. 11m. N1emirow1cza-Danczenko, następnie za~ 
nym, powstał w 1931 roku. Zespól teatru Il- do t. zw. II Mchatu. Grał role charaktery..: 
czył ~vó:-"'czas ~ylko 6 osób. ~~waliśmy przed- JlEPERTUAR I AKTORZY l styc_zne, i:rzeważnie starców. Liczył wówcza~ 
stawienia kukiełkowe w roznych szkołach Obecnie przygotowujemy satyryczną sztu~ dopiero 2o lat. Występował też w rolach car:i 
moskiewskich. W roku 1007 teatr nasz otrzy- kę p. t. „Hollywood". I Fedora i innych z wielkiego repertuaru dra-
muje specjal~e ~omi~szczenie. w któ~ym u~zą Podstawową zasadą naszego teatru jes1 . rnatyczncgo. 
dza swą .s~a,'I siedzibę. Ro.zsz~rza się zas1ęi;: współpraca dramaturga z rezyserem oraz ma- I Pewnego razu dla żartu zrobił lalkę. Ta 
d~1ał~lno~c1 t.ea~ru. ?r/l,~m.zu.i:my przedsta- larzem, który odgrywa u nas rolę nie mnieF 
wierna d~a d:?:1ec1 (poranki) 1 w1eczorowe spe- szą od reżysera. 
ktakle dla dor0slych. . . . . 

Obecnie zespńł nasz liczy do 300 osób. Te- _.Pragmemy u,Jmowa.c n.a. s~em~ te~t~u. ku
atr posiada stałą filię w Lenin~radzie. Urza-1 kiełkowego. to •. co naJlepieJ. i l1'.1Jbarćiz1eJ. ce
rlziliśnw specjalne muzeum, odzwierciedlają- lo\~o p~daJe się dla tei dziedziny sztuki te· 
ce całokształt przebiegu naszej pracy. Zorga- I atraln_eJ: . 
nizowaliśmy ku1'Sy dla reżyserów te<'ltrów ku- Sposrod aktorow żywych naszego teatru. 
kiełkowych, biblioteke. ora:r. spC'rialnf' biur-:; z~łaszcza ze _„st'.ll"ej gwardii", należy wymie
kons111tacii i porarl ;i1·t:vstycznvch w zakre- m~ E. Speransk1ego oraz K. Uspieńską. Lecz 
sie sr,tuki te:łtrów kukielkn' 'VC'li. siale. nb~Ji 1 • głownym naszym aktorem jest lalka. W nic
gu iące ocho1 nic7e teatry i{wietlicowe. Prow;i- których przedstawieniach bierze udział 200 Ja 
dzim , z t:vrni teatrami ożvwiona w~nótnr<1r.~ lek. Lalki są czasem bardzo skomplikowane. 
w 150-eiu ł.ePtrarh kukiełkowych. działa.i'!: „o_żywia" je w , niektó_rych wypadkach d~óch 
cyr'l na terenie ZSRR. aktorow. z k1orych Jeden porusza całosc. :; 

W okrc>sie 17 lat działalności nas7"l?'O te- drugi „gra·• tulów. Na wykonanie takiej !alk' 
atru w:v~t;:iwiliśmv 3?. prc>mierv. Niektóre 21 1 rzeba nier!łz. poświc:cić ~ały mi.esiąc. Pos~a
tvch nrzf'dstawień bvłv nn:o:r.n?czonP ~perial- damy spec:1alne pracownie, gdzie zatrudme· 
ni<' rll;i d·deci. l"CZ nrze'v„żnie fla fo flnC'kt;:i- ni są rnRlai;ie. . . . . . 
kl„ dl;i dorosłych. Do Polski przybyliśmy 7 Za_z~~czyc nalczy, ~ l;ilk1 postad~Ją „du· 
l'E:'pertuarcm. ohlkzori:vm nlł doro~fa wido- b/er:•w · 7.wla~zcza ': ile chodzi o :::lo•~•np po
w11ie, z "'''.i~tkiem tr107.e „Nocv Witti.liinł'i" s ac1e. Gramy V: kilku planach sce1~1cznych. l 

· . · , · · · · tworzących komeczną perspektywę. Dlategc 
TI ~dług llajki N. Gllgola. Ntektore 7. tych właśnie potrzebne '1111 Jluh!..rv>• • ..;.....,., ...ł.1-
gztuk j~~a przykład „Lampa - Alla.ibn&" . kości", 

lalka - to właściwy początek kukiełkowe• 
karie'.Y. Obrazcowa. W 1931 roku zostaje kie~ 
rowrnk1em Centralnego Teatru Kukiełkowe
~o. Rząd Radziecki opiekuje się niezwykle. 
zywo tą sztuką. bacznie śledzi rozwój talen1u 
Obrazcowa, który otrzymuje kolejno· najwyż
sze nagrody aktora radzieckiego. będ;ice wy
razem uznania jego wielkiej sztuki. DzL~ jest. 
laureatem Premii St;i.linowskiej . 
Dodać należy, iż wśród jego zespołu arty

st.yczn.ego znajduj<' .się także jeden z najwy
bitmeJszych muzykow radzieckich, A. Kryn
k.in .. K~erow:ii~tw<;> teatru .bardzo interesuje 
się zyciem sw1ethc robotmC'7."Ch I zamierza 
odwiedzić poszczególne osrodki robotnicze na 
terenie Łodzi. · 

(Pow.) 

~.-- ·· -

Wysti;py najlepszego I 
największctio teatru ku· 
ldełkowcgo w Związku 
Radzieckim, Sergiwza 
Obrazcowa - wzbudza
.ją podziw i zachwyty wl 
izow. Na zdjęciu: jedna. 
r. kukiełek Teatru Obra~ 
rowa., duży lew, za któ· 
rego grać mvsi aż troje 
"rtystów. W roJ?"u na 1~
wo - Sergiusz Obraz• 
cow. 
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Ulepszenia. techniczne i organizacyjne na kolejach ,0 c;~~:;A~~;~~ :;:~~.eh 
R • h ł • • l" •• 11 w Łodzi uzupełniono dwiema pozycjami: OZWÓJ ?UC U „ma eJ ?QC)Ona lZaCJl chleb wieiski pszenno-żytni w cenie 43 zł. 

Ruch tak zwanei ,,małej racJonaI1zacji" - udział kilkudrieslęcm kolejarzy. Wyodrębni- strony fachowców. Wreszcie wysunięto za· za kilogram i żywy karp, którego cena deta
ulepszeń technicmych i organ zacyjnych, ły się wyraźme cztery na 1ży\ł'otniejsze dla gadn'.enie umasowienia akcji małej racjona· lfi.e=a wynosi 27:> zł. Cena karpia usta'1ona 
wprowadzonych przez pracowników DOKP- racjonal.'.zatnrów zagadnienia Przede wszy- 1'.zacji przez jei szercką propagandę wśród została ze względu na zbl:zające się świ~ta, 
Łódź, znajduje dużo z.rozumienia wśród sze- stkim zwrócono uwagę na wdlkę ze zbiuro· pracowmików DOKP-Łódź, w czasie których ryba st.anowi tradycyJne 
rdldch rz~z: kolejarzy. Wczoraj odbyła sięl kratyzowaniem akcji m. alej rac;ona1rizacj1. Wydaje się na'TI, eż koJeja-rzP..-racjonaliza· danie. Spekulantom nie uda się więc p~d 
uroczystość wręczenia pieniężnych nagród Chodzi o to, by od momentu zło.żen:a pro- torzy, postawili słuszme wszystkie te zagad· świętami podwyższyć cen na żywe karpie. 
racjonalizatorom, których pomysły wprowa· jektu poprze1 jego rozpatrzenie do chwil! nienia; ~ozum!eia .oru „dob~e, jak waż,:1'a 

1 drono w życ'.e, oraz narada, w czasie które1 urzeczywistn'enib, me upływały długie mde- iest aKCJa racJonal•1.a::J.i uirowno dla pokp· PODA."JIA o DZIERŻAWĘ OGRODKOW 
omawiane były zarówno zalety, iak i wady i siące. Dalej - domaga.no się pomocy d'a szenia ich bytu, jak i ze względu na oszczę<! 

1 
DZIAŁKOWYCH 

organizacyjne Komitetu Małej Racjonaliza-1 racjonalizatorów ze -stronv ui~ynierów, tec'1- ności gos~:iarki państ17owe_J. ~n:oskam.l, ą .. p yimo ane w Zarządzie Nierucho-
cji '1 ników i admiaustracii Zdarza się często że 1 zgłoszcnym1 ·prze?. racJon&hzatorow pow'-. 5 ?u.z rz b"". h . ycli ZN 

od · · '1 • d tkim ąć się zw;ązek mosc1 oraz w iurac reJonow • W świetlicy ZZI{ przy ul. Więckowsk:egul p~·oiekt_ aw~ wp~ał n.a s!us:my po~y~ '.a nren prze e ws~y~_, zaJ . . ,: . . 
zebrało się około 100 racjonal~zatorów z Ło·: n·e moze. sobie dac rady z rys•mkam1 i Je·/ z.awodowy Y:oleJar~.:~, podcbr;ie. Jak z~ muje DZIECI CZŁONKOW ZWIĄZKU 
d.zi 1 okręgu_ Wręczone nagrody mają cha- g? techn~cznym wyk~amem. Dlatego ko- się sprawami wspołzawodn.c.wa pracy. n. wIĘiNIOW POLITYCZNYCH 
rakter symbolicmy, jeżeli bowiem pomysły meczna Jest opi€ka 1 pomoc naukowa ze (m.z)_ będą miały nową świetlicę przy ul. Nawrot 

~:; z;:~;~:J:;a:;;:::::·
0

:~t:~~ Co daje Polsce wspólzawod iictwo pracy? 3

l-a. ::a::T::::: :ż ~;:~INKU 
łowy z Ostrowi.a Wielik:opolskiego za pomysł odbywać s · e będą treningi szybowcowe ~a 
mostków do zabezpieczenia węży od znis.z:- iunaków Służby Polsce. Chętni wi=i zgla-
czenia otrzymał 1000 z.ł. Tow. stan•tlaw sz.ać się we wtorki. śroJy 1 piątki o godz. 
Wolniak - pomocnik naczelnika parowozow Dzięki współzawodnictwu pracy wydobyC'ie w e: G 1 e: L 7-ej ra.no na Plan Niepodległości (Leonarda), 
ni w Ostrowiu - otrzymał 3030 zł, TO\V. węgla kamiennego w kopalniach polskich wzra- gdzie odbywa się z::i:órka. , m. 
J • f K ' ik 1 zł d d „8 Przeci~. tnt wydobycie m1esięczn1 w tonach. oze uzn - wyna a przyrzą o na- sta systematycznie. Podczas kiedy w 19„ ro· cy. 
stawienia tulejek - otrzymał 7 tys. zł. Tow. ku w granicach przedwojennych Polski wydo· 
Jan Walczak otrzymał również 7 tys. zł. z-a bywano przeciętnie na miesią.c 3.175.000 ton, już 
pomysł przyrządu do mzczeln:iania kotła. w roku 1946 przeciętne wydobycie węgla na 
Wraz z r...im w układan;u projektu wziął u- miesią.c przewyższyło stan przedwojenny, doclto· 
dz.!.ał tow. Jan Jóźwiak przodownik kotlar· dz11c do cyfry 3.941.000 ton. 
ski, który otrzymał także 7 tys. zł. Z-:i przy Wydobycie WQgla kamiennego w lipcu 19!8 
rząd do tłoków otrzymali po 2 tys_ zl. tow. roku doszło do cyfry 6.058.0(10 ton, przewyż· 
tow. Arlam Klarczyk i Bolesław Marek 
przodownik ślus.arskt i ob Bolesław Szyszka ~zają.c nieomal dw11krotni!' n•·z0dwojenne wydo·. 
- wszyscy z Wa.rsztatów Gł. W Ostrowlu bycie. 
Wielkopolskim. , 

POGOTOWIE RATUN'KOWE PCK 
1 grudn';; zemesione zostanie z uL Armii 
Czerwonej o lokalu przy ul. Piotrkowsk·ieJ 
236. Numer telefonu - bez zmiany: 117-11, 

T(!Jbunad_, __ :,..: 
l!EELJl:•:uwm aJV([JIU/~ 

W Wydziale Ruchu DOKP-Łridź nagrodzo 
ny został sumą 10 tys. zł. ob. Krzewicki ste. 
la.n - za proJekt organizacyjny stworzeni-a 
gn'iazda drużyn konduk«>rskich w Kol.usz_ 
kach. Tow. Tokarzewski w nagrodę za przyrząd 
do regu]owania torów otrzym'lł 4 tys. Z!. 
Tow. Michał Potrzeba ze służby elektro
technicznej za ułożenie tabeli do uproszczo· 
nego obl'.czania premii otrzymał równie! 4 
tys_ zł. 

Łańcuch zobowiązań przedko·ngresowych 
Nasi korespondenci fabryczni donoszą: 

W związku z apelem kopalni „Zabrze . Oddziału I-go P. P. B. Z. Ł. na odbytych zebra· Jednoczc§nie zawiadamiamy, że plan roczny 
Wschód" pracowmcy warsztatów Naprawy z niach przyjęła uchwałę uczczenia dnia Kon- został wykonany do dnia 31 października 48 r. 
Biura Technicznełl'o Instytutu Filmowego jedno· gresu Zjednoczenia obu Partji dodatkowym i z przekroczeniem o 19 procent. 
glo~nie zobowiązali się wykonać p0nad plan: szybszym tempem wykonanin. rob6t na poszcze- "' * • Nagrody powyższe wręczone :wstały przez 

dyrektora DOKP-Łódź tow. Bade.ra, który 
podkreślił, że są one wyznaczone przez Ko· 
rniitet Małej Racjonalizacd przy DOKP· 

zmontowanie 4 eh stołów montażowych, wyre- gólnych budowlach, prowadzonych prz!'z Od· Korespondent ,.Głosu" <lonosi: 
montowanie 15 aparatów projekcyjnych, wyko- dział I-nv na terenie m. Lodzi. Praco- ·c F b k' Ol b' ek · J Strzel· 

1 h Ó Przedłu.z'amv pracę o zodz1'nę w czas1'e od dn. „ni ·y . a ry 1. Jr.a 1.ar im. · nanie obróbki 10-ciu komp etnyc statyw w. - 1 „ d I 1 l 
"3 r d ·b d 8 d · b F d czym w ••O z1 zo iowrnza 1 się p an roczny za Łód

. 

z. 
Od początku swego istnienia, to znaczy od 

lipca b'.eżącego roku. Komitet P..acjon.ailizacji 
rozpatrzył 63 wnioski. Z tej licz•by 63 pro· 
cent '11/Diosków wpłynęło ze strony pracow· 
ników służby mecharucznej, 18 -procent ze 
sllużby ruchu, a reszta z innych dziedzin pra 
cy kolejarzy. Pomysły te przyniosły DOKP· 
Łó:iź ok. 12 mil. z.ł. oszczędności, 

• • • ~ istopa a · r. 0 gru ma · r. un u~z 1948 rok wykonać do d.nia 12 listopada r. b. 
powstały z. przepracowanych dod~tkowo godzrn I Plan wykonali w dniu 3 listopada. b. r. Do 

Dyrekcja, Koła Partii PPR i PPS, oraz Rada przeznaczaJą.c na budowę Wspolnego Domu d . K b . . k 
Zakładowa ła.cznie z wszystkimi pracownik:imi z;ednoczonych Partii. ma ongrl'SU z:iłoga zo owią.zał_'.L się prze ro· 

---------------------·------------------- e~ć p~nollprocen~ ~k@~robn~• 

W spólzawodnictwo uczciwości 
Szanowny Obywatelu Redaktorze! I jeźdz:i 5'ię bez biletu, bo S'ię po prostu n.ie zdą 

Projekty rozpatrywane są przede wszyst- Zwykle tak bywa, że 0 rzeczach wa.i.inych ży zapłacić. Wiemy w jakich •rudnych wa 
kim przez K01Initety Terenowe, a następn1e lepiei snę pairmęta niż o drobnych cod7len· runkach pracują konduktorzy i kontrol.erzy. 
przez Komitet kałej RacjonaJ.izacji. Komite- nych sprawach, nie rzucających się w oczy. w:emy jak MZK staird s·ię o usprawn1en1e ko 
ty Terenowe natraf:ały jednak dotychczas Wszyscy obywatele parr.:iętają, choćby o skład mUIIlikacji, Czy nie powin.niśmy im pomagać 
na szereg trudności, związanych z oblicza· kach na odbudowę WaT&.'Yilwy, a zapominają przez wypełnianie naszeg.:i ZJwykłego obowiąz 
niem wartośt'i pro'ektu w pieniądzach. Obec 0 swoim codzli.ennym obowiązku i Il!ie robią s-0 ku? Jeżieli tłok w tramwaju nie pczwala nam 
nie Komitety Terenowe zaopatrzone będą bie z tego powodu żadnych 'wyrzutów. Jeździ na to, poW:nniśmy w k-0ńcu miesiąca całą 
w odpowiednie tormularze, które znacr...nie my codzienn:e lub kiLka razy drzdennie tram· należną za przejazdy sumę przekauić do kosy 
ułatw'.ą im zadan·e. Komitety zostaną uzu- wajem. Rano i w porze obiadowej tramwaje MZK. PrzyL.uam się ze wstydem. że s.am je 
pełnione przez d-0kooptowan1e przodowników są tak przepełnione, że n:e sposób jest srię do stem winien 360 zł. za 12() prz-:?jazdów tramwa 
prac~ i przedstawicieli Związku Zawodowego stać do konduktora. by mu Zia.płacić za bilet. jowych i sumę tą załącz.am w liście do „Gło 
KoleJarzy. Nie móWię o tych, którzy umyś"lllle korzysta su". Cze-kam na ws:półzawod;n1'.ctwo uc'.z:ci-

W ożyw.'.onej dyskusji, jaka wywiązała się ią z tłoku i jeżdżą n<I gapę_ To są ludzie rue- wośCj obywatel5kiej. · Józef P.aJczyk 
na temat ruchu małeJ rac;on.alizacjl wzięło I u<rciwi.. Ale często mając najlepszą wolę, sekr Koła Fabr. ,OPR „Esla'' 

KONFE&ENCJA I pocztowe na terenie ,.Wielkiej Łodzi" ku upa I przewod.n:czący i sekretarze kół, kierownicy w dniu 2 12 br 0 godzi·nie 15 w śwlet- miętnieniu Kongresu Zjednoczenia Partii Ro- wydziałów Komitetu i tp. Przewodniczył 
licy Centrainef p~y ul;· Kilińskiego H.5 ?otniczych i. wygody ludzi pracy rozpoczyn'ł- prezes Komitetu prof. dr W. Tomaszewicz. 
odbędzie się konferencja Rad Zakład.o- Ją. czynności urzędowe od godz. 7 ~ano z~- I Po referilcie politycznym i organizacyjnym 
wych i Referentów B. H. P. w Przemyśle miast od godz .. 8, począws~y od dma 20 11- nastąpiło składanie sprawozdań: sekretarz 
Dziewiarsko-Pończoszniczym. stop~da dO dma 10 stycznia 1949 r . . Wy?a- wo1ewódz.ki Komitetu nacz. R. Świątkowski 

Ze względu na ważność spraw obecność "".a!11e paczek awizowanych odbywa ,się row- złożył general!l1e sprawozdanie sekretariatu I 
obowiązkowa. ruez .od godz. 7 rano, w Urzędzie Pocztowym z poszczególny'"h agend Kvm:tetu, s-prawozda 

NOMINACJE 
NA WYŻSZYCH UCZELNIACH W ŁODZI 
Prof. dr Jan Namitkiewicz, jeden z najzna

komitszych znawców prawa handlowego i go 
i::ospodarczego w Polsce, autor wielu cennych 
prac z dziedziny prawa, mi3nowany zosta; 
Dziekanem Wydziału Prawa na Uniwersyte· 
cie Łódzkim. 

Łódz 2, ul. Karolewska. me wydziału personalnego zlożył nacz. Cz. 
UWAGA, ZAMP-owcy 1 ROKU PRAWA Szczepaniak, wydziału organizacyjnego po· 

Dnia 30 b. m. o godz. 19.30 odbędzie się w seł K. Mertyn, Na:i sprawozdaniami wyw1ą
świetli":V ZAMP-u, Piotrkowska 48 zebranie or- zała s'ę dyskusja_ 
ga11izacyjne. 

Obecność obowiązkowa. 

Plenum Koml'tetu Wofowódzokle:;-o Str. D::mo 
kra.tycznego w Łodzi 

W lokalu przy ul. Piotrkowskiej 78 od-
W URZĘDACH POCZTOWYCH było się plenum Komitetu Wojewódzkiego 

Po omówieniu s1.eregu spl"aw organizacyj· 
nych zebrani uchwalili jednogłośnie rezolu
cję stwierdzającą, że Komitet Wojew6d-z;k! 
Stronnictwa Demokratycznego w Łodzi na 
special.nym poS:edzeniu wita połączenie par· 
tli robotruczycb i widzi w tym przełcmowe 
znaczenie- dld poL.tyid wewnętrLnej i za_ 
granicznej Polski ,,Jed.nocześn:e KW Stron
nictwa przyrzeka wiernie stac przy boku 
połączonyc.h partii w marszu dziejowym 
Polski ku socjalizmowi 

Dyrekcja Poczt i Telegrafów w Łodzi po· Str. Demokratycmego w Łodzi. W zebraniu 
daje do wiadomości, że wszystkie urzędy wzti~li udział wszyscy. członkowie Komitetu, ._.. __ ....._,.............,..,,,_....,...,,..,.. ____ ..,,..,..,..~_,,-.. .... ..., _________________ __ 

przez radio 
Odczyt 

W środę, dnia 1 grudnia o godz. 19,15 w 
Ośrodku Propagandy Sztuki (park im. H. 
Sienkiewicza) ob. dr J. Krajewska wygłosi 
odczyt p. t. „Garncarstwo Ludowe" (prze· 
zrocza). Wstęp bezpłatny. 

miast wykonać go w 127 procentach. 
„ * • 

Celem uczcz!'nia historycznego dnia 8-ao gru
dnia 1918 r. Zjednoczonia Partii Kla~y Robotni 
czej, pracownicy Państwowych Llidzbch Zakła· 
dów Graficznych t. j. Zakinilu Gł·'l1vncr;o i Od· 
działów w Łodzi, Pnliianica~h, I,a~lrn, Sieradzu, 
Kaliszu, Lęczycy, Kutnie, Piotrkowie 'l'rybun. 
i Toma~zowie Ma:ww. postanowili przepraco
wać w niedzielę !.!8-go listopada rn48 r. 8 go· 
dzin, a zarobek przypadając:y z tego <lnia prze· 
kazać na Budowę Domu Zjednoczonej Partii. 

* * Dnia 22 listopada br. odbyło się nadzwyczaj· 
ne zebranie pracowników Okręgowej Spó?aziel 
ni Oświatowej, zwołane z okazji Kongresu Zje· 
dnoczeniowcgq. 

W przyj~tej jcdnogło§nir rezolucji pracowni· 
cy produkcyjni zohowiązali się wykona(\ bez· 
płatnie poza normalną. prac:ą 10.000 zeszytów 
dla sierot m. Lodzi, zaś pracownicy handlowi 
i biurowi postanowili podwoić wysiłki w kierun 
ku podwyższenia obrot1iw, zwi?kszyć uprzojmość 
i sz:vl>koM ob~ługi odbiorcSw otaz uchwalili 
opodatkowa<i się jr'1norazową ~kładką. w WYRO· 

kości 1 proc. od poborów na Wspólny Dom Zje· 
dnor.zonej Partii. 
....,..~ ....... ~~~ .............. ,.... ....... ~ .................... .._,. 

Odpowiedzi Redakcji 
Tow. świ(!tosławslri. W okresle zimo

wym zużvcie prądu P.lektr.•;cznego fast dla 
wszystkich ograniczone, więc jeśli prze
kraczacie orzvznane Wam minimum kilo
watów, musicie oplacać nadwyżkę po 
znacznie wyższe.i cenie. Spróbu.icie złożyć 
t>cda::i.ie do biura Elektrowni :Miejskiej, 1 
prn~bą. bv Wam zrużuli ti~ karę. 

Ob. z ul, św. Jana Nr 31 (podpis w liś
cie niee?.ytelny). 

Prosimv o przybvcie do Redakcji „Glo
sn" celem wyjaśniooia jXJruszonej w liśc;e 
sprawv. 

Mięso raban ka dla di eci 
Zarząd Miejski w Łodzi, Wydz. Aprowlzacji 

podaje do wi~domości, że w dniach: 30 listo
pada, 1, .2 i 3 grudnia br. w sklepach rzetni
czych włączonych do Miejskiej ·steri. Rozdziel
czej, wydawane będzie mi~o;o wieprzowe „rą
banka' '. na karty żywnośdovre dla dzlect. z 11-
stopada b. r. kat. IRD 7 1 IRD 12 na. odcinki 
nr. 28 po 0,70 kg. rąbanki w cenie 6 zł. za kg. 

Odcinki niPzr<'slizowane w w:vżej wymienio· 
nym terminie tracą ewą ważno~. 

(l waga. mies z'~ ńcv 
15 Komisariatu i.o. 

11,40 Audycja wymienna. 17,57 Sygnał I bie dz'eciom". 17,50 Pogadanka. 18. Lekcja 
CZ'asu i Hejnał. 12,04 Wiadomości południo· ję1yka ro~yjskiego, 18,15 Pieśni kompozyto
we. 12,10 „Załoga kop'llci Zabrze· Wschód rów rosyjskich. 18,35 Utw .>ry dawych mi
dotrzymuje swych zobowiązań". 12,35 Mu· strzów w wyk L. Izmaiłowa skrzypce. 
zyka. 12,45 (Ł) „O właściwych ludzi znają- 18 50 „Uczymy się czytać" 19 OO (Ł} Klasa 
cych życie wsi'". 12,55 PRZERWA. 14,30 (t.J robotnicza wita czynem Kongres Z.iednocze
Z prasy. 14,35 (Ł) Muzyka lekka 1 rozryw- ni·a. 19.10 (Ł) Muzyka z płyt. 19,25 (LJ 
kowa z płyt. 14,55 (Ł) Fdt:eton sportowy, M:esięcznv przegląd wydarzeń 10,40 „Wszech 
15-00. (Ł) Komunikaty, 15.05 (Ł) Polskie tań· n.ica Radiowa". 20.00 DZIENNIK, 20.45 Mu
ce ludowe. 15.20 (Ł) Pogadanka aktua!0na. zyka. 21,00 Kcnetrt symfoniczny. 22.00 (ŁJ 
15,30 Drugi Koncert dla dzieci. 15,50 Muzyka Mozaik,a muzyczna. 22.58 .(Łl Omów. progr 
popularna (płyty). 16,00 DZlENNIK, 16 3-0 lok. na jutro 23,00 Ost.Ktnie wla<lomoścJ 
„List" - słuchowisko dla młodneży, 16.55 23.10 Muzyka ta wcrna. 23.20 Program na 
Przegląd wydawnictw oświdtowych. 17,00 Mu jutro. 23.30 (Ł) Koncert życzeń. 23,50 (Ł) 
zyka romantyczna. 17,45 „Całe żvcie w sluż· Zakończenie audycji i Hvmn 

Na terenie 15 komisariatu M. O. wałęsa się 
pies, chory na wściekliznę. Wobec tego, Sta-

UWAGA! KOLPORTERZY.' ODBIORCY rostwo Grodzkie Północno-Łódzkie wzyw1 
I KOMISANCI. osoby pokąsane do zdoszf"nia się do Dozoru 

• 

D . 27 11 19 •a Bi .,., dzl I K I !il'ł.r.ita.rnego, Pabiankka 210 celem szczepie· nia . . ... r. uro »Y . a u u -1 nia. 
portażu R. S. W .• ~RASA" Ddf'f!~tura f..ódz Również wbl'ciciele pokąsa.nycb psów win 
ka zo&tało przeniesione na Ut. Piotrkowską ni zgłcsić się do Dozoru Sanit2rnego Pabla· 
Nr. 70 front I p. telefon 131Hll centrala. nicka 210. celem poddania psów bad~nin.. 



Dzieci piszą I dzieci .powinny coś o tym wiedzieć 
do Promyka li Gdy pr::ed kilku dniami bylam. w Pań-1- nwżliwe, że to jest nawet matka które- wyraz naszej radości z pravy i poozynati 

li . stwowych Zakładach Przemyslu, Bawelnia- go.~ z Was, drodzy Czytelnicy „Promyka". naszych ojców i matek. Posta'MIWiamy od 
nego Nr 1 w Łodzi, prządka-przodownica tej chwili uczyć się jeszcze gorliwiej niż 
pro,cy, obywatelka Ramusowa powiedziała BRAWO WYCHOWANKOWIE SWIETLICY dotychczas, aby w przyszłości. stać ~ ro-Do kochanego „Promyka" 

Byłam tak zaskocwna przyjazdem Pro
myka, że nie umiałam powiedzieć tego w 
czuję, Nie mam słów by wyrazić m~ 
wdzięczność za radosć, którą. mi spraWlł 
pan Redaktor swoimi odwiedzinami i za 
to, że mnie przewiózł samochodem z ona -
trunku do domu i za podarki, słodycze, 
za książki. Tak mi było przv.i 'nie, że ty 
Je radości chcieliście sprawić mnie - ma· 
lej wiejskiej dziewczynce. 

mi ta}~: RTPD W KALISZU zumnymi i oddamymi budowniczymi Poklki 
„Wiele wycierpiałam w życiu. - przed Ale nie tylko robotnicy, również i dzieci Socjalistycznej. Jednocześnie zwraca;my się 

wojną prześlade>wan'J mnie, wyrzucano z robotnicze rozumieją, jakie to wielkie świę- z apelem do wszystkich dzieci w KalisZ"11, i 
fabryki, gl-:;dowala.m i · aiągle szukr.Uam pra- to przeżyje klasa pracująca w dniu 15 w powiecie,, aby razem z nami przy3tqpily 
cy. Zastanawia.lam się wtedy, dlacf-ego tak grudnia. Oto dzieci ze świetlicy RTPD w do współzawodnictwa w nauce". 
jest :i Dlaczego tak źle J·est robotnikowi, dla Kaliszu zebrały się w dniu 24-go listopada, s a.z· · l t ' · t n.~ 

pomówiły i tale.n do Redakc1'i „Promyka" ą "'tmy, ze a.pe en us.yszą me y.,.,., 
czego tak g1;.ębią. ich fabrykanci i bogacze, ""' dz• · ""''"~t '--l· k' go l r • .„ · dz'e przyslaly uchwalę: ,eci p .... ~..,, u /\A.< is ·ie , ecz own .... z i -
kiedy tych jest tylko nwJ.a garstka, a nas, · b t · · t..» k. · z · h k:ó' 

Z całego serca dziękuję dokt• rowi St,1-

r.isławskiemu z Głowna. który nie pytJ,( 
o pienią.dze, a ratował jak swoie c~ecko . 
W~ scy w szpitalu byli dla mnie dnbrzv. 
l)zi.ęku.ie JoaSli.. która napisali\ o mnie do 
Promyka i odwied:lliła w szpitalu. Ona ze 
l-'Wą. siostrzvczką. chciały mnie nawet zr.
ł>rać do siebie. Ohie mies~ają. same w 
Głownie . uczą. sie i g-oswdaruJa sobie sa
me. Chciały. abym nie jeździła na opatrun 
ki, bo się zmec.zę, tylko żebym rostała w 
Głownie i one by sie mną. oniekowałv. 

'
,My, ucznioww i uczennice _ „,,,,chowan- ci ro o nicze i cruops ie wie u innyc sz •. , 

robotników olbrzymia większ:Jść 1 Dlugo ~„ 
kawie świetlic•.- RTPD w Kaliszu, pragnie- miast i powiatów. Piękmy przyklad t.l')(trto 

myślałam i w ko;icu z1·ozamialam: ·to dla- " 
tego że ni,e ma w kwsie ·robotniczej jed- piy ~óm:ież uczcić d~ień jedności ~UfSY ro- naśladować, . tym ~ardziej, g~y chodzi o 
IWŚl~ I botniczeJ. Postanawiamy przystąpic wszy- rzeaz tak wielką, Jak uczczenie K01r,gresu 

' · say razem do wspó?zawodnictwa w nauce,, Jedności Robotniczej, 
Teraz jiiż j;;st inaczej - obie partie ro- aby jako dzieci robotnicze i chlopskie dać H. Wi3nieV'sk.a 

botni.cze PPR i PPS idą ręrva w rękę, i dla-

Nie mam słów, bv wvr::i .zj.ć ma wdzięcz
ność kochanej rodzinie promykowej 
i wszvstkim tym. których nie wymieniłam. 
~- którzv p-0.mogli m1, lub chcieli ulżyć mi 
-, nieszczęściu. 

Zosht Korońsk:i. 
Waliszew Dworski, 22 listopada 1948 r. 

Ifochana Zosieiiko ! 
List Twój sprawił „Promykowi" tyleż 

radosci. ile Tobie jeg'l wizvta w Walisze
w:ie. A wiec skwitowaliśmy sie - niepraw
da? O żadnej wdzieczno"'d z Twe.i strony 
też nie warto mówić. Przecież Promyk 
jest gazetka dzieci robotniczych i chłop
skich. garetką., wyda:wana przez Pol~ka 
Partie Robotnicza.. a P~rtii te.i bliska Jest 
każda troska iudzi pracy i ich dzieci, za
równo tych z miast.t .iak i tvch z wi~~~'-. 

Pisui- do nas częściej i o wszvstkim. Jak 
sie C'Zl1liesz? Cz" n"""~. r10r----~ sie goi? Jnf:I-

tego mamy Rząd Ludowy, a nie 1·ząd boga
czy, dlatego nie chodzę już teraz glodna 
spać, dzieoi uczą się w szkole, a jak będą 
zdolne to i na uniwersytet pójdą. A co do
piero będzie, gdy 15 grudni.a przyjdzie cał
kowita jednoić, gdy już nie tylko będą szty 
ręka w rękę, ale PPR i PPS utworzą jedną, 
ziączoną partię robotniczą 7 

Tal~ powiedzial.a mi prządka Ramusowa 

sia i jej siotrzyczka bard.w mi się po<lob-:
.ia. zarówno z tego, co Tv mi o n.k:h pi
szesz, jak i z pierwszego listu Joasi. Bar
cJzom ciekaw, jak one prowadza swoje go
swdarstwo w Głownie. Czy mają. rod.zi
ców? Bardzo mi sie podoba p:>stęoc -:::.nie 
doktora Stanisiawskiego z Głowna i ,,_ 
Twojego podzięk::rNania clla nie?"') dołączam 
i naste ,.promykm11e". N::i.iserdcczni~.i oo
:-drawiam Cię. a także Twych rodz:ców, 
rodzeństwo, nania naur.zycielkę oraz kole
;\;ank1 i koleP"ów. Czemu nikt. -: Two.iei ~:kci 
ly nie pisuje do Promyka?! 

Teat1~ wyobraźni 
_ Bierze, uważasz, dwie kulki z namalo-1 -E - przerywa sztubak - blondyn - do 

w;:;nymi twarzami, nasuwa je na palce wska Jasnych łanów z twoimi kotkami! Przecież 
zujące i dawaj, całe przedstawienie od.gry- mówię, że to nie żaden łagodniak, taki jak 
wa.„ · twój Jerzyk, tylko straszny uparciuch. Nie 

- Dwie kulki na palcach r przedstawie- tylko szare-bure go nie uśpią, ale w ogóle 
nie? E idź do licha, napewno bujasz! najładniej za piosenka ... 

_ Bujam? ~ebym tak jutro d~óję _z ma- - Wi~zisz? ~ tr~ca L?-nie żona -. To na 
tematyki dostał! Słowo ci daJę, ze .to pewno me ~~am ani Nemo. Om tylko 
wszystko fakt. Taki talent w. palcach. pos~a~ dorosłych usypiaJą. . 
da, że aż podziw bierze. Mozna powiedziec Przytaknąl~m, a tym?Z~sem chło~aki z 
_ ręką przemawia„. oseska na zw_ierzęta drap1ezn_e pr~eszli. 

- Reka przemawia? No, tu :iuż ~epraw k- Pra,wdtziw8: ddra~ - ci,rągme blond~-
da. _ Jak to można ręką przemawiac? se . - a1e . o n:c ziwn.e~o. ygrysom ru~ 

- Bo ja wiem. Ja nie potrafię ani ty, a mN. ?zdn.a .dod~ierzac, tto 1 met tresow~he kgęsi. 
· k · · · ie zwie z a nawe ew o przy me ruiz-

on, psia osc, ulllle.„ . . ka z mleczhlem. 
Rozmowę po~yżs~ą. prowadził~ . dwoc~ _ Tak, tak - kiwa poważnie drugi ucz 

SERGIUSZ OBRAZCOW 
ml.o.dych chło~co~, siedzą~ych w kiru~ „BaJ niak _ tygrys ma drapieżność, można po- - Ach, co za śmieszna facetka! - kon
ka , Seans się Jeszcze me ~czą~! więc. wiedzieć we krwi. W ogóle to straszna mor tynuował swoje wywody Adaś - oczami 
chcąc nie chcąc _ przysłuc~walismy się_ z da: złośliwa i pazerna. Wiesz, Adaś, widzia- przewraca, rączki ma złożone w małdżyk i 
żoną temu, 0 czym sztl~baki .rozprawiaJą. lem go w zoo„. śpiewa arię. Czysta komedia. 
Zwłaszcza żona była zaciekawiona. _ Otóż to _,przerywa Adaś __ tygrys, - z operą zawsze komedia - przytwier-

- Słuchaj _powiada - o czym te smy- to, bracie, krwawy wampir. No, a ten fra- dza zgodnie towarzysz Adasia - Mój ta-
ki właściwie gaworzą? jer pogromca zapomniał o tym czy co, tuś, jak w sobotę do domu wraca pod mu-

- Nie mam pojęcia - odparłem -:--- Za- dqść, że za bardzo się zbliżył i został w try chą, to wyśpiewuje właśnie operę: „kwiat-
pewne 0 jakimś magiku, Nemo albo innym miga przez dziką bestię skonsumowany. ki mówcie wy jej" albo „zdejm maskę, 
rtamiganim. Ot, w cyrku byli„. _No, a co z tygrysem? Zastrzelili go? b~aźnie",„. A raz to wiesz, ha, ha, ha, jak 

_ Nie _ rzecze żona - to chyba nie to. _ Nieważne _ mac)la ręką Adaś-Musz był w lepszym humorze, to już na schodach 
Ani Nemo ani Rami.gani takich sztuk nie tarda po obiedzie. Przecież to pogromcy i zaczął: „skąd jesteś, powiedz mi, jam dra-
robią. Ows~em, wyjmują z ucha zapal o~~ tak i tak już życia nie pr~ywróci. gon z Alcala.„" . 
papieros~, zamieniają parasolkę w szesc _ Masz rację _ odpowiada kolega _- ty - Głupstwa mówisz - ofuknął surowo 
cliustek do nosa, łączą kółka metalowe w grysa możnaby z powrotem do Zoologiczne- przyjaciela Adaś - Co ma wspólnego twóJ 
jedną całość„. · .. go, za kratę. . ojciec z moją śpiewa.czką? 

h ·1 M ł - No, sam mówiłeś, że ona tego, niby, 
_ Psst ! przerywam - czekaj no, c Wl - rugi;.ą e~ na zonę .. 

kę cierpliwości: posłuchajmy. Słuchamy, a - Więc Jednak, moJa droga - cyrk - arię ... Tak ale nie od żadną „muchą" i „w 
t blondynek co 0 tych kulkach na palcu szepnąłem. . • , P . d 
uk ł d . ' ł w dalszym ciągu opowia- _ E żeby cyrk _ zamyśliła się żona - lepszym humorze ' tylko, żłobie Je en, na 

ta a me zac~ą ' h. t "ki toby ~k spokojnie wypadku nie omawiali. ł poważnie i w ogóle kl2 S'l . Przecież to ar-
da nadzwyczaJne is oryJ · · . t · t tk 

_ Wi c mówię ci _ prawi z ożywieniem Wyobrażasz _sobie ta~ą ~cenę: ygrys poze- ys . a.:. . 

- szcze~a~ wc~le nie <:h~e11YcsnÓ~ ~~ż~o~~: ~~ p~g~;:;{a? Cz~a~;;::fi ~a~~~ch~ :~~~ Us~z:~h::~~~X::~!jesz ·: __ spylała żona. 
bie z_ o_twar ynn ?~zamtiam ta.kie lu-li lu-h mi'wiadomo ·żadnych drapieżników nie ma. - No, bo, zdaje się - odparłem - już 
sze sp1ewa mu rozne • · ' . . · · · h d · 

- Stój-no - powiadam - kolego Ba.r
dzo, uważasz, podobało mi się to, coś ze 
swym przyjacielem mówił... o teatrze Ob
razcowa ! 

A tak, faktycznie -uśmiechnął się chło
piec - o Obrazcowie rozmawialiśmy. 

- No, więc? - zapytałem - Cóż, two
im zdaniem, było najlepsze na przedstawie
niu? 

' Nie wiem, proszę pana - odparł Adaś, 
zwieszając głowę -'- bo ja na przedstawie
niu wcale nie bylem. 

- Jakto: nie byłeś? - zdziwiła się mo
ja żona - a przecież tyle opowia.dakś? 

-Bo czytałem i słyszałem dużo o Obraz 
cowie i oglądałem fotografię w gazetach. 
I tak się cieszyłem, że do Lodzi przyj:;chał , 
że z0baczę te wszystkie cudowne lal~czk < , 
ale cóż, nic z tego„. 

- Dlaczego nic z tego? 
- A to pan nie wie? - odrzekł chlo}lak 

- Biletu dostać nie można; nie na moją 
kieszeń i w ogóle zamożniejsi dorośli z" 
bardzo się pc}lają.„ 

' ' · _ Zatem - uśmiecham się iromczme - wiem, o co c o. ~i. . . . 
la„. ~dzie, twoim zdaniem, takie zdarzenie ·mo- W tej chwili rozpoczęto wysw1etla~e . Ano, . _czyżby dop_rawdy nie m?żn~ było· 

- Najlepsze w takim wypadku - zau- ~ł . . . . .1 Może w teatrze 1 filmu Chłopcy urwali rozmowę, a my z zo- ruc zrobic, aby dla hcznych entuzJastow t f. -

E.Tam 

'•"az' a ,,fachowo" kolega blondynka - jes. t g o llllec lllleJsce . • . . . t Ob . b ł t lk t t 
·• d M To mo]·e przypuszczenie 0 tyle mogło ną zajęliśmy się treścią obr::i-zu, tym .me- i a rn ra;-c?,w, a rue Y on Y o ,, ea rei.n 
a, a, a, kotki dwa, szare bt;tre oby . wa. o Ja · ·1 • h łem w wyobrazru 
matka zawsze w ten sposob bracIBzka us:t- być słuszne, iż chlopcv "I! koh~i orzerzum ; , mnie~ po skoncz 11.Ylil seansie c wycr . , , 
pia. Jerzvk. nowiadarn r.L się .„na. operę. •Adasia. 

• 
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Kronika Kalisza Współpraca polsko-czechosłowacka · 
w dziedzinie ochrony zdrowia • 

nO:.IU WINSZU.JEM .._ 
Wtorek, dnia 30 listopada 1948 r. 
Dziś: Andrzeja 

-:o:-
WA2NIEJSZE TELEFONY 

I{omenda MO 16-62 
Miejskie Pogotowie Ratunkowe t Straż 
Pożarna 21-77. 

Informacja telefoniczna (Biuro nu
merów), podawanie . dokładnego czasu 
12-11. 

Informacja pocztowa 14-07. 
Informacja kolejowa 10-51. 

--:o:-
DY2URY APTEK 

Dziś dyżuruje apteka mgr Chrzanow 
~!dej ul. Roli - Zymiersk!ego 30 tel. 
15.48. 

Ksiądz Plojhar czechosłowacki minister zd10w1a - mówi o cel :eh sWJlO pobytu w Polsce 
„Pro.pozycje m ·.ije podcmas r-O'ZllIIÓW z czynrn:Jrnmi po.LSJk;mi w Wa1raru;.W1e - pol\vi-edrzf..1a.ł 

criechostowaokri m'rni.stpr Zdirowia ks. Plojha.r praed.:it.awc1el0Wi Po.l~.kej AgE>n<:.jli Prns.owej 
- ipó;<lą w k:enmku -.;twor7J0Illio poro:rumtemrla w s1praw:e służby zdrowe., które objęłoby 
\'! pnzy1sq,łn.ś<li wsrzyis1tkiioe ktra.je demokraieji lud111Wej i Zwią.z•eik RaidlZ".iecld. 

Za.lążk1j.ean ta.k·'.ego poro1rum·eru'.ia byłyby -
"'!JallJJ'em kos. Plojhua - przyg-o:owvwane urno 
wy między CzechoSlłowacją a Polską. Stro111a 
oz~oo9k>waoka ~unfo w toku romnów w 
Waimrerw'e wn.iosJci w ~1praiwi'e xac!.eśnrioemi;ia 
wispółprecy w d1zr.ed1illlf.e Sołużby zdrowi.a. 

Proj.e.ktu.je s;ę wym'l<!mę le1ka,rzy i studentów 
metlycyiny międ-zy c•bu kra.}ami, wspóLne 
zb:eram.ie mateirile.lów fachowych, eta1nda.rywację 
61l"fl'i•tc1lru'otwa d Wrf'ISIZd~ wymi•a.nę !J?ltów m ę
c'JZy Pol:-iką a Oz.e:choosłorwaoe'a "' IV'<:h wvip?od· 

kach, bedy pruemYE.ł foormaceoutycziny Jednego 
z 7lain1-zy}a±nroinycl1 państw wyrabia specyfik; 
nfcyrodukowa:ne w kiraju &ąsioon:m. Mil!tisteir 
ktS. Plo .. ih"air przywiąz1u ;e dużą waqę do wpro
wadze•nii'll na wiei.ką skalę wymi·ainy WCZ6JS()iwri· 
CTÓW ora.z cho•ryoeb, którzy wymaqa'ą leaz.erui·a 
haJln,oo.l r<f .JCzmie'.;JO W'ZQ 1 ęd1n.ie k l'111rntvaz1n.ego. 
Wy1111.;.al'Jia ta O.'P'·erać s'ę bę<hie na doświiaidcze
n'.coeh roku 1948, przy czym kura.cju.s.ro.m pol· 
<.k'm udoJStęnni s'ę uz<ltrov...:o01ka c.z"<'hoolnwa.c-
1<-·'e z K~rlovymi Va.rami i Mc·r;-?fi.,,k;mi Ł•inia 

w trosce o nowe wychowanie młodzieży 
Stair.a111óem Za!rz. Kół n.aiu<:7~rc'el. PPR ;i PPS od 

będiiie s'ę w duru 5 grudni.a b.r. o gcóz. 10 30 
w s3ll1 Rrerrui-eś.Lników oobra!!ie WISC:)'&tk.ich rua 
uazyia'„clii ~ól ogó.Lruoik13'Jta.bcącyoeh i zawodi0-
wycll Ilia tem<0mfe Kadr= i pow;•a.tu. Na ko111fe
-<:llllc;ji te.j.. w której udmał wezmą prelegenci z 
P0Z!l'l.i!JThi.a ~ Wawso:arwy, omówione będą naij· 

Z miasta • 
l 

KTO ZNA TEGO ZBRODNIARZA? 
P<llw. Kom. MO w ~d,;Mill ;p!101W!a.diz.i docho

dmem.e prrzecilwko był.emu E:refowli ges11alpo w 
K<:!l'l-:rz:u Gt>hleroiw! Fe:rcy1n~. Wobec ~ 

·s'Jottru·ieij1m.e E>UoJ"aMty dotyaząoe M'llarem.a d wy
chorw·c:1t1oa młooo&y oraz· aktualne 21ag<".001enf.oa 
~·e>mI!Jf.>-poJ~ltyOlllbe. 

W JJI:Y!SCY 100'l.11a:zy1Ci.eil.e -z terenu powtaitu, b io
rący ud.-zlioał w tym :zijeźd!ll'e mają· MpeW'llllxmy 
uir.to1p n.a di?ień 6 gmdDlia l>r. 

z powiatu 
ARESZTOWANIE ZŁODZIEI 

rn; ma czie.lP., poc.rrz.c:1s adv Cz.ech0&łowacy wy
j•eidżać będą d-0 poob'!<.ch ką,pielilS!k nadm.or· 
,;.loch. Rc,~i.Sumując swe wywody, ks. Plojha.r 
00>W.ied.z"ioa„l. że P01Js.ka 1 C7.echosłowa.cja 7'E!ISlpO· 
lą ti'W2 W'"ISl'•~ki w cel •1 IIIB•1<:5'"MaJinego poipNl· 
wienroa. u:l.rown•tni0ści &rero1k\ch maiS prao.1.j!l· 
cycl1 i zaroewn. enf,3 srz.eroki.e.mu ogółowi oby
w&teli nia,jbarcrr.'oei wvda.••nei o:ii-ek.i lekal!'Sllciie:j 
i saJTJi'•ta..-it11ei. l<tóra bvlaby wv.rerrem srroz.ególne.j 
'roSJ!ci n.el9Zych kir a ;ów o dobro c:nłowieka pre.· 
cy. 

K'i. Plojhac dodał, że CzechOtSłowacja op.ra.
<'O•Wtlie obocnfe pro.'e1kty EipOłoecrz:ne1i ełużby 
leka.nz.v, pr-zy ci:vm s'.u:lfo.waine są od1po1w'..ed
ni>P WTO!rV po·lsikrloe w tym wzqlędfZli.e. 

'lany'JlllllV p"'l)etz pro:".<:J.5•t3fWl'•-,'·E'h PAP, c:ry 
c-elem w·rt,i.v osa wylącmioie stud1:a nad sprna
wam\, '.Z'W' <1.7 !.in vmi z j-ego resortem, Iks. Plo1jha.r 
n.dpoW:edu'r.ł, że illllt&esru.ia qo równńeż SJto6Uln· 
k.i mędzy koś<.iołem a p.aństwem w Poilsoe. 

„J est em sZ1CT.eqó!ne rad - zil!końcrzył b. 
Ploihar - ie będę m:al możność n.awiązamliia 
l;..ob:Btvch kOD1t.aiklów ze swl.eaz:eństwem ipol
~·k 1m, któregri W:elu ~:ielnyic:h pr-zed-stawic.ieli 
rr.."1~iłem re. wspólfow~IIT''·SJZV niedoli podCZJa.'9 
~ś.cio.Je•t1nioeqo pobvtu w obmacl1 koncentra
cy;ny>::h Dache.11.l i Buchen.waJd." 

••• 

Dyżury nocne lekarzy 
~połecznej tel. 20·14. 

---:o:--

Ubezpieczalni\ o.~by któN'. w:~ą ooś 0 ?'WJe!5!Ł~i .0m:oa.ta1-
Ili0o."c1 wyun:en.110miego, bądz te-z mcJą o:sooby 
kitór.e mi09łyiby 5wiaidl0llyć w tej s.~, 

• i-'11Cł9'?l0!!1e są o 7Jg~>e się w Kcl!Tl. Pow. MO 
w Ka.1'aru poikój Nr. 14. 

Dnia 20 bm. !Illa ~lecenJie S;idu w Słuipcy 
p04W. Ko1I1f111 21CJ<Sl!.a11i .airesmlorwallbi: S z:ma'!Ja i Jalll 
i Airutomń, onarz: P.r.a1wu.akJi RoCil<!U1 z.a I.o, że dz.i,a.
l.a•jąc W1S1oólllfe oele:m o!Sl'ą„n.ięde. loora:vki O'SO" 
h;isitych '58oMidili z PCH w Słupcy an,;.a 16 11 hr. 
8 wo.rlków żyita li 19. 11 - 5 womków ps:Dellllicy. 

Jaik ffę d.r)wliadu}emy, w swej podróty po 
Po.!sce k.s. Ploj.ha.r i toiwa.r-zy'51Zący mu wyis1 
„,.,.ęo.nky e>f'Ch~owc:cki!ego Mini~ 

Zdrowia rz Pełnomocn'lkJ~ro na Słowację 'P· Po
laik.ioem ne. czele, rzia 1pomnaią się z mgamlima.oją 
i me1todaimi pracy polsikiej służby :zdrowolia.. 
Gośef.e CZE'<'hrislowacc" · o.d""'~dl7:a Czffiltochowę, 
Kn.>ilrów, Ośw'~m. Gdwfę 01r<"o: Gdiańs'k:, a 
lai'kż~ ?b 0 cnri będą 'Il.a tnydnoiowei naa-adalie o
qolnn.oolsk'ej w s1prarw.ie uzdrowiiisik w Pokrz;y
-iE·Zdlroju na Pomoir.zu Zac..1.od'lll!ll. 

W podróży delegao~ C'lleehosłowa.akliej 11o-
TEATR 

Dziś o godz. 19.15 komedia 
pt. „Seans". Zniżki ważne. 

KI N A 

Howarda 

.,STYLOWY" - film. prod. ang. „W 
;mię życia". 

„WOLNOSC" - film prod. radz. 
.,Osiemsetlecie Moskwy". 
„BAŁTYK" film prod. franc. 

„Skarb rodziny Go u pi". 

Uwaga, junacy SP 

ZA POBICIE 
Dnfia 26 bm. p.llZIOO SąidieJn Okiręgoiwyan w 

K a.l..~1s:zr..t odipoiy.,i:;..aicltaa Kimi roik Sydwiesiter lZ'am. 
w Ka.l!'<Sa".I Al. Stail!'.11M 19 m cfęiklie ~e 

Ednn'llJilda Musizyńs[{.iieigo. V./ wymćlkJu prnewoo'll 
€<J.00we9'IO KimtJec'.k 5fti!JZl?l!l V 7JOJSi1lal llll:t 6 mfuas. 
WI~ 

WĘI;>KARZOM KALISKJM KU UWADZE v.·wrzyiso:yć będzte m'llllil51ter ZdiroiwiJa dlr. M!-
Sel!ro:e<baf!Óalt KaJis.\r'ego Torw. WędkiatrEikitego, che,ióa Ol!'~rz w!c~m'.Di:-s.ter dlr. Ko.żus.zinńik. 

tniietSllJCll.ący srę ,pim;y U:!. Nall'Ul!:ow'iicm 6 miwiia- Pobyt delegacjli w Polsice potrwa okoro 10 
diaD:nDa, 7ie otrr;zymai odiTJICIWliedDJią tillość eg11Jemp1a dlllJi. 
l'ZV łY'Q'O<lnilk a • ! W.iJaidiom~·ści. W ędikiairsiklle'' • m11111::11:11:1111111"mn1111:11111111111nmn111111mnrn1111111'1fn1im1111r.J11111~1~u1111111nmn1r.m1111 
WSl:'f'OCy cz.boo:JJJ.oo<w.ie oipłe.oai~ący pełną Sk.łiarllkę 
pl10IS7.leillli .są o z,gł.clSIZ.aatie s:'ę w Seikretariooe Zło' z· of1·arę na 
w soboity woomkli .. d 02JW.(1Jll\ooi w g.odrL!~ ~ I • 
~:oo 19 po oobfo• wym~ern.bJrueJQIO ·m.IJelSl!ęcrlln.I- ~ _ Pomoc Z1mo~ą 

Zjazd krajo"łVy chlopó~ - literatÓ'\V ·. 
W dnfJU 27 listopada odbył się w W~rsM- sprawa lUkrw:idacij.i Odda:liia.lu. 

wie wa.lny 12Jjaro Oddziału Wi-ejskiego Zw. Gzło.nek Zamządu Główne.go ZZLP ob. Lerwi111 
Kiooneinidla il\fa?•j~lka P~ej Or-ga.ntiiz.aicjłi Zaiw. Uteratów Pols.lciich. stwier<lrnił w ewym refE'fl'lacie, że wyd'1lioelall1lie 

, Sjr..iiba Po•looe" ip.r.zyjmu.je 'llatp:.Sy do Szllooły W z.jeźdrzlie tym udzj.a,ł W?Jięli: Mail"SU!łek 1ie1M1tów wiejisk.:c.h is1pośród .inlllyich \ 011"9anirro
Pc.dlof[lt.oe1rak.ioeij. P:ietrws.7.leń-.;.two maiią ci jumialcy, Sejmu - Właody&ław KowalSJkli.. delega.t Za· wami:e kh w .s.pe::jalnym od.d1iiialle w tym crz.a
Mó11Z1Y Ulkońazy1i s.ru.żbę w BrygaJChch ,,SP„ i rządu Głównego ZZLP - Lewi111, ora.z licmi Is.ie, gdy ooo•w ą7~iiem wos1z·yi:;.tlc'.ch }est jedinio· 

Dlaitiego to wska.zain.e jest 7Jlikwidowainiie Od
d:z,:ału W'..e1js;k.iiego i wlą.a7JE!lll·ie ~ ałoinftców 
do oddi.mia1lów tery.bor.ioa1lnyclt ZZLP. 

człomilroiwtie ZMP mCIZlllilkli 1929 - 1930. piJSJaiwe chłopscy - człcmkio,irie Odd'lliału Wioe.j oue1111ie w :przyś-piEG'OO•nym mafl'Sru ku $0CjoaLirz-
ZC!iłi~Y trTwa.ją do dm':a 3. XII 48 r. sl<Jiie.go. Głównym zaga.dni'·eniem obrad bY'ła ,mOt\v:i - ru'e po'W'iilllllo być <)?„\ej utmymywam.e. 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Wola Błędowa szkoli kadry fachowców - rolników 

Referenit Qlmówia na:5'tępnie sp<MJWY' twórc:zioś
ai li1Leraodk·iej, podn~c \kOlllliec:zmo-ść uwzglę
dni.aJn.iia w utwocaich &'Lerokilej pro-blema.tynci 
W>SpÓ!C2eS111JOści opoliity=ej, 'Zbli.żenli.oa a.uboiTÓW 
oo środi01wiJsika.mi spo·łeCZJIJy•mi or.aa: u~lędniie 
n.ha w pracy Literaakiej z.amówieruia ISIJ>Ołocme
go; kitóre prelegelllt Oik.relił ,i<lk9 wre.źLil\rość pi· 
~= na te W5'ZV!Stk.'.e ~rewy, ik.tóre są dila spo 
łoozeństrwa ważne QoilarL cl;amiie dlil1 wy;Ia:zJU alllltyi
styazmegio. 

Innli mówcy równ~eż uzaEoadinlli lklcmie<:l'llllOŚĆ 
Na 25 km od Łodzi w pow. brzeziń- cji wsi, i administratorów majątków do życia samorząd organizuje zajęcia PlkWiidacin Oddl'iiadu. Mairs0ał.e!k Sejmu Kowail-
- · · · " 1 ' h ś · ff l • h k · I '>k.i - stwiieirdu'ł m. din. że L:lkwtidoaicja ockluliiadu sktm znajduje się m1e1scowosc Wo a panstwowyc . wte icowe, na doryc ursanc1 uzupe wioei.sikri.eqo reik<lńcry ()ISJt.aitecrlmie lnPeW>ła.śai:wy 

Błędowa Na krótko przed wojną (1935 Obecnie trwa tutaj kurs agronomów niąją swą wiedzę fachową i polityczno- !'),o<lZJtat nis:tnreiący -p-0międiz.y Iiiter.aitami i waitw.i 
r.) znany kapitalista Krusche wybudo- gminnych, w którym bierze udział 48 kur społeczną. Samorząd organ:zuje także orocę dioityoehoz.arowym cmło.nlroom od.diziiału Wliej 
wał w podarunku imien!nowym swej santów z woj. łódzkiego. Są to przewa pracę kulturalno-oświatową wśród oko s.k~:i'lfoe"Tl liitere.tów, rr;a,ja:nujących Się 'WISl'l!l 
żonie pałac, który okalało 500 ha żyz· żnie członkowie Polskiej Partii Robot- licznej ludności. Słuchacze biorą czynny }e<t odkrycie i ·J>oika.z:3Jllf.e O<liłej iprewdy 0 wsi. 
nej ziemi. Odtąd Wolę Błędową odwie niczej i Stronnictwa Ludowego z tere- udział v1 pracach społecznych, poza kur W 'DW'ą'1lkl\l z tY1JI1 111a.1eży uwz,ględnoić podrz.lał 
dzali często przemysłowcy łódzcy, ban nu woj. łódzkiego. sem odwiedzają okoliczne osiedla, gdzie K.:asowy i wailkę lkl~ową, fo<rLącą się na wsi 
k. · f' · · · · 1 K t • b d · d I • d t · • l"t · I or~rz przY'łąaryć się do tej wad:k:i w ilniteresde terzy 1 1nans1sc1, organizując po owa- urs rwac ę zie wa m estące, po noszą s op1en po ! ycznego 1 spo ecz rhło.nów biednych. 
nia, zabawy i huczne przyjęcia dla eli- Prowadzone są wykłady fachowe z dzie nego wychowania wśród ludności. Ja.k wym.:kia 7ie spra.wozd.ain.lia Za:rrządu _ od
ty kapitalistyczno-obszarniczej. A obcik dziny hodowli roślin i zwierząt, organi- Tak więc Wola Błędowa, w której on d:zi'llllł W'i.eiek.i wydał OOtyichcza.s rn taln6w po-
t O · t i ł d gi • iat któ y prawa zac1·1· pospodarstw, ,. marksistowskieJ· giś kapitaliści zażywali rozkoszy stała eu.jJ, w tVl!IJ k.iJka debiutów i jroe111 „Almairuacl1 eg ts n a ru sw ' r li1erecki", a w na.jbLiisrzyim czasie wyda d<l!l&-e 
dził nędzny żywot pod Jarzmem obszar ekonomii politycznej- się dziś w warunkach Polski Ludowej 4 tomv po~zjL 
niczym - świat chłopski, świat niedoli Kurs prowadzi tow. Doleciński, który ośrodkiem wychowawczym dla synów Po raz pieirws'Z'Y w Polsce zorgainńrow.aJ 00• 
i upokorzenia. Przechodzący przez pań- p~święca wiele energii i wkładu pracy i córek najbiedniejszych rolników i w dzi.a~ wieisk:i 001r.aod1n.'ctwo liiteri!JC'k:.le. Koarzy1SJta 

k - k bł d · ć i ł czap w organizacJ·ę życia wewnętrznego kur ten sposób spełnia swe właściwe zada z n;oeqo 341 osób. · 5 I par c op z eJmowa mus a - Wn1oose.k o '!10l'l1w:ią1z1an.ie odd:zJi•ału - aclomko-
kę, aby nie obrazić majestatu jaśnie pani su. nie w społecznym kulturalnym rozwo w'e uchwalili Je<lnomyśJJ!l.!e. 
dzi-edziczki. W pocie czoła od świtu do Istnieją koła PPR i SL, które przeja ju wsi polskiej. Aqen.dy wvdaov.'1lb'cze f pore.drn.ię liiiter.adk:ą 00 
nocy pracowała armia robotników rol- wiają żywotną działalność. Powołany St. rh:ii·R~U W'.o?',oik,'. eQO o.ime;muie Za.rząd Główny 
nych, której wysiłek pomnażał bogac- ZZLP, 'Zlil.ajdą tam one lepi;:ze warunli rorzwo-

twa i rozkosze zgangrenowanej i zde- Ch • k• dl 'w• t ju. O I n I a S Ra a pracy· . w uchwa.tom~J 'l'€!ZIO•lucia zebralllli stwierc!rzliill, mneoJ·r.alizowanej elity wielkokapitalistycz . I ze oo<lrz·iał wioej.sikli w ~a5,,P. sweqo ~oS<t.n.i€1llo~ia 
~'Petnlil poźV'tec-zmą mlę w żvoi'l.1 kulturalnym 

Zmieniły się czasy, padła władza ka- sprzedawane być mogą tylko po ustalonych cenach PolSJ'(~ , a MIS<tęonńe 'nalillpelowaili do wszys.tk.kh 
"''Slair.zy o pn·świ~llli•e iYl.lc n.a .iwię'<5t7ef uwaqii 

pitallstyczno • obszarnicza, okupant zo W roku bieżącym, podobnie jak ~ latach nach hurtowych na zbiorowe zamówienie po· 'łcl'11al·~yan ~ra•wom ~i0.J.iit"Cll!liO - spoleo'llnym 
stał przepędzony, lud· roboczy przej~! poprzednich Ministerstwo Leśnictwa upoważni· szczególnych zakładów pracy. W tym celu za· ,,~ WSI': W~•k'1€ k0l•mwei O•r'lv. upr<-oektvwom t 
w swoje posiadanie fa bryki i pańskie lo spółd:;:;ielnię „I:as'' do wyłączne.i eksploatf!eji in.tereso'\\:ane urzędy i . zakład:y pracy składać j plamom di'!J!'."17ie</o ro'l!lroiu gos.podaircze'lo wsi. 
dobra. W wyzwolonym kraju majątek rhoinek z lasów pań~twowych na obszarze eałe· winny pisemne zapotrzebowania. , Rezio,Jnc1a Wli<ba zbli'i" ·fąoe się -njednraenie 

go kraju. l\Ia to na eelu przede wszystkim Ceny choinek skalkulowane zostały podobnie, ~laJSv robotnrC?ei w ie<lmą PCl!rtję ora-z uiioo-
fabrykanckj W Blędowej Woli przejęty ochronę drzewostanu przed bezplanowym wy· jak w roku ubiegłym. W całej Polsce c>hoinki do v.ń<:<l11J'.:i100 zie-rlnO"Z!!'11·'e &Lronnictw ludowych, 
został przez Samopomoc Chłopską, któ- rębem. Spółtlzielnia „Las'' dokona wyrębu choi- 80 cm. wysokości, t. zw. popularne dla świata i:;twie'I'd.7·~ .iąc, że prrzyEpi~-zy to 'Proces postę
ra zorganizowała w nim wzorowy ośro nek w sposńb racjonalny, t. zn. wycinane będl! p:<acy, sp!zedawane bęc!ą w cenie 95 zł. '>U l'I·~ d0ro<lrzie diO reaJima.cj.i ·ideałów S'O.cjaJirrom 
dek wychowania i szkolenia kadr facho tylko drzewka, ".'Yznaczone przez spęcjalistów Ceny choinek innego wymiaru zależne będą w Pols<'f'. 

leśnv<"h. w dużym Rtopniu od mirj~rowośd. Dla Warszar 11111rJ~:m11111ml!l11~r111•1•:1•: 1;r;11mar.rn::r;r111n1rn11 '1''l""1111i:a:m11 ~1 r:a::uJll'l".I 
wych W rolnictwie. Spółdzielnia „Las" prowadzić będzie jedno· wy 1 Łodzi maksymalna cena. w detalicznej O I „ 
Ośrodek ten przeszkolił już wielu fa- •0 7leS!lls„e SIPd~d.a~ hul:tową iłóoęściowo detadiC"l· sprzednży ustalona. została 11a 265 zł„ dla Kra- g oszen1a drobne 

, ł . . k k' h d l' 11ą„ prze ftZ!). ueta tczną. g wnrn zajmować się kowa, Lublina, Bvtomia, Poznania oraz' Wro· ..,.WIEC 
chowcow, kszta clł mstru tor I . O ow 1 hędą Związki Znwodowe, organi?.acje młodzie· eławia - 245 zł. W Ol~ztynie, Toruniu i Rze· .:> IDEŁKA choinkowe brokatowa 
drob;u, stacji wylęgowych drobiu, kon fowe. sp(tleczne oraz charytatywne. Po?.a tym szowie - 210. Cena makRvmitlna dla Białego· ne poleca Wytwórnia Wyrobów Szkla· 
trolerów obór, instruktorów organ i za-' "P'ilil,;„Jnia ~rrzt>cfa':'· n6 bQdlie c.hoinki po ce· ~toku i Szczecinlrn u~talnnn 7.ostała mi l!l5 zł nych, Łódź, Piotrkowska 112. 121 k 

Wvdawca: Mieiski i Powiatowv Komitet P1°R w Kalis:m. Redakcja l Administracja: Kalisz, ul. Marsz. Stalina 17. tel. 10·26. 'lei. nocny 11·10. Godziny przvjęć Reriaktr>r 
lilaczelny 18-19. Sekretariat: 10-13 Zakł. Graf. Sp. Wyd. „P rasa" Uir'lź. żwirki 17 
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TE AT RW 
Państwo\vy Teatr Wo.iska Polskie~o 

uJ. Jaracza 27 
~ o godzinie 19.15 przedsta-

wienie Popularne.i komedii czeskiej Jana 
Drdy pt. ,,Igra.szk.i z diabłem". Ciekawa 
treść, piękne melodie i tańce czynią. sztu· 
kę w reżyserii Leon:i Schillera widowi
skiem pełnym uroku i opł.vmistycznej wia 
~. w "'człowieka. Zesp<_)ł . tworzą 
FiJewska, ,;,yczkowsJ..a, Bartos1ew1cz. Pucłi 
niewska, _SkwB:rska, Borowski. Biernacki, 
Bolkowski, DeJunow;cz, Grabowski. Kło
siński. Kozłowski. Lubelski. J„apiński, Lo
d:vński, Maciejewski. Ordon, Staszewski. 
Woiciechowski, Woźniak i słuchacz..: 
P~ST. Opracow:ir,ie muzyczne Tomasz& 
Kiesewettera i Władvslawa Raczkowskie
~c.. dekoracje i kostiumy projekt.u Otto 
Ais.era. Tańce w układzie Jadwigi Hrynie-
wickie.i. · 

Państwowy Teatr Po\vszeehny 
ul. 11-go Listopada 21 - tel. 150-36 

W dniach 28, 29, 30.11. 1 112. występy Mo
skiewskieqo Teatru Kukiełrk M. OBRAZCO· 
WA. Pas~e partout n i eważne. 

Od dnia 2.12 . br. wznowienie sztuki I. Ere-11 
burga „Lew na placu '. 

TI:.\TR .. SYRENA" Trnmrutta 1 
Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" 

Teatr „OSA" Traugutta 1 
(w sali „Syreny") 

Z powodu prób generalnych przedstawie 
nie zawieszone. W so1'.otę 4 J?rudnia br. 
otwarcie sezonu 1948-49 komedia muzycz
ną pt. „Porwanie Sabinek" z ,J. Węgrzy. 
nem i H Gruszecką na czele nowego ze
społu, 

Teatr „l\JEl„ODRAt\I" 
ul, Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

Dziś o godz.inie 19.15 „Gody weselne" -
widowisko ludowe w ukłcd:r.ie i re:T.yserii 
Leoni:i. Sehillera. Pe1rie 11rol:11 wirłri'l";„l{o 
cpiera się na motywach obrzędowych. teks
tach mówionvch, śniewrch i tańcach zwią
zanych z ludow•·m obr71'rlem S<>bótki. we
sela i dożvnek. Komoozycja rnuzvczna Wła 
dysłPwa Rarz1'owc:1dP'"' i F„':>-,imiera Si
korskietro. ta1ice Barbaz-,r Fiiewskiej. ko
stiumy i dekoracje P'"- -:-,1-.„a Cegielskie
go, 

wystąpią 

Gac.l 
:M1strz Polski 
w gimnastyce 

Nr. 328 

sportowcy 
dz,siai w sali Polskte YMCA z mistrztm ol mp:1s;c;m Pataki na czele 

Wczoraj o goilzinie 
21-Pj przyhyły <lo Lo· 
dzi dwie "Jlaństfl"OWC 
<' kipv nir <' Od7ie11ny1·h 
•portowrów. Nie ~~ to 
n ui hokserzr, ani pił

, knrzo - le1·z gimna-
stycy, o który1·h (lo· 
t.v..I1czRs tak malo pi· 
~alo Ri~ i tak rnnlo 
w og6Je poświecało 
•1wRg1 z tej rarJi, 
,;"~ tn t:{ałąź •portu, jak 
Jot .HlH"zn~. hyl11. 11 nas 
aaktowRna po prostu 
' ako nie sport. O gim· 

<; iastycc jl'~zez!' dzisiaj 
wiPlu sportowców wy· 
rażn. Rię z rnnirj~zą. 

czy więbzą doni lek· 
ceważenia, R to dla 

tego. :i:e niP~tety v.·i~k~zo!lć. zp Pzkół v.·~·11io~ła I wo w.~zystkich dzicd1.inach ~portu, niż dotych· 
o niej niP na,jlrpsze w~pon111ie11ia, mają.c 1.1.nh cznR. 
i nie fachow~· eh czi:s•o wykladowców, ktf>rzy tlimnnRtvków węgierskich I.ódt nie ocrekl
nie potrafili -inhndzić P~tuzjazmu wśród mlo· wnln. z tnką. niecierpliwośl'ią. jakliy o~zekiwała 
cl ,vtl.1 ~wych w.vf howankow do prowadzonyc·h na przykład przy,jazdu„. pi~śriarzy, lecz włd
ćwi.cz<'i~ ~ nir dawano im w .formi~ paknzów nio wb~yta ~imn1ł.Styk1lw może nam przynie~ć 
wyzszc.J 1c-h kla~y w wykonamu mistrzów w więc r>j korzyści, gdyż może wydatnie 
tej ?zedzinic. . • . . :t.większyć ka<lry tych, któny już zrozumieli, 

G1m~astyka 111e J<'St. ~ies.tety u nas tra~to· że przed tym, aby się stać dobrym pił~arzem, 
wana Jl'~~z<·.ze tak powR:-nrn_ .iak t;~ktow~_11ą. JCRt czy pięściarzem, trzeba stać się dobrym gimna.
np. w Związku Rarlz1cck1m, :E rnlandu, czy stykiem. 
Szwajcarii, gdzie poziom sportu jeRt prnrcicż Gimnnst~·<·y węgierscy reprczrntu,ią najwyt-
o wiele wyżHz.v od naszrgo. Gimnastyka więckl E · N 1· pi'nd·i·e londun' 

~1.ą · a~ę w .uropie. a o 1m " •. „ ·' • 

prz:nządowa, ho o tej tPraz mYślirn .v, powinna i Hkirj Wrnny z<lobyli brą7vwy medal, u~tfpująr, 
u nas stać się za•ndni~z;vm elrm„ntem wycho· . .. W 

zloty Finlandii, a. srebrny SzWOJCarn. gro-
wania fiz.vcznej!O, tak jak stała się już dawno nie ir·h _ mówi nam prezes ł.6<l zki!'go Olcręl{o-
w innych pnństwach. d D ł 

wrgo Związku Gimna~tycznego, yr. o owy -
O t.vm, jakie o<lnie!llihyśmy z tego kor.'1'.yśf'i, 

njrz~· my miRtrza olimpijskiego Pataki i szereg 
nie potr:.wbu,jem~' chyba pisac<. Z boi~k naszyl'11 innvch doskonah-ch zawodników, o klasie nie 
czy ringów znikni:lyhy cherlawe sylwetki i o ogliidnncj u nas: 
wiele szybciej poprawilibyśmy swoje :wyniki 

Przed l'-onqrese•n ZjednoczenioUJqDI 
~...-.. „ .• IJL· ... -~ r-a-,....--.....-... - ew. ......__ 

Z \\"fgrami, których przyjedzie do J,od?.I Jl, 
przyjedzie również i nasza reprezentacja, któ
ra rozegraln. międzypaństwowy mecz z ~nśćmi 
w "'ar~zawie, przegrywając go 1124,ilO : 342.70. 
Nic hyloby sensu powtarzać jeszrz!' raz t.Pgo 
spotkania w Lodzi, toteż u nae odbędzie Pię je
dynie pokaz do j akiej sprawności fizy:zn:.i 
111oźe doj§ć każdy przez racjonalne _nprawiame 
ćwir·zeń przyrządowych. 

Kolarze . ,,Partyzanta'' 
wnoszą swój wk·ad, usypując wiraż pod tor kolarski w Warsza'\vie 

Cała ł,ń<lź żyje d?.i•iaj pod znal;icm zhliża- pania okopów podczas okupacji. 
.iącrgo ~ię Kongresu Zjedno"zeniowegq. Przy- - Wracamy z Warszawy, gdzieśmy praco
~pie•zonym tętnem pulsuje życie mia•ta, Przy wali nad hudową toru kolarskiego - mówi 
maszynach, warsztatach. robotnik wytęża sily, nam•11śmie1·hni';'ty por. Roloff. W ten spo~ób 

aby w t<'rminie ukończ~·ć swe zobowiązania my, kolarze „Partyzanta' ', postanowili~my 
przcd\\ongresowe, inni choć w i1111y sposób uczcić zbliżający się dzień Kongresu Zjedno· 
rhcą uczcić ten dzień. Wśró<l 11ich nie zahrakło czenia partii klasy robotniczej. 
naszyt11 sportowców. Przy Rypanitl grnzn na wirnże spotkałn. się 

W niedzielę późnym wi11rzorl'm wró<'ili z War w niedzielę cala brać kolarska. Pracowali łopa· 
szawy nasi kolarze, chociaż to już dawno po se- tarni obok siebie: Kapiak, Siemiński; Napiora
zouie i o wyścigach jnż zapomnieliśmy. Wśród ła, Pietrnszewski, Czyż, Sał.vga, WojcieRzek i in
f.porej gromadki wysiad11ją,cych z pociągu do· ni. Przewodniczył wszystkim tak jak na Hrnsie 

- Pokazowi gimnastyków węgierskich i n&· 
~zych powinni przyjrzeć- się wszy~cy nasi apor
towev i zrozumieć wresuie, że ani poręcze, nnl 
dn; ż~k nie zaszkodzil.vhy z prwnrnlril). żatlnPmu 
z 11irh, jak często to jeszc1.e się słyszy, b~ ('7.!i 
tacy Węgrzy byliby takimi powiedzmy p1ę!c1a
rzami, czy piłkarzami, gdyhy u nich do gimna
styki było takie pod~jśtie, jak wśród naszych 
chłoT>ców7 Z pewnością nio - kończy' jecl•n l'l 

uajlrpRzych Daszych instruktorów i miłośników 

!'(l'Zegamy: L. Pietraszewskiego. Czyża, Woj- Kapierała, ale moi chłopcy mu nie ustępowali -
Teatr Kamnalny Domu żołnierza c·ie•:1:ka, 8ał;vl!ę. Rogow•kiego i kierownik11. sek- mówi por. Roloff. Nn. l".akol1czenie przypominamy, że w:v~t~p 

ul. Dasz~;ńskiego 34 c,ii kolarskiej K. S. ,.Partyzant" por. Roloffa. Praea trwaln. ;; godzin a efektem jej jest pod· gi1m1n•tvk6w w~gin•kich oiłh'?dzie •ię dzi,iaj 

tej pi~kncj gałęzi sportu, dyr. Dołowy. 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 sztuka W.vi:-lądają, W5zyscy tak. jakb.v wracali z„. ko· ·~·pany pierwszy 'IViraż. 1v s~li Pol•kiej Y:'.\lCA o godzinie _1_9-_c_j ___ _ 
T. Rattigana „Kadet Winslow". Udział bio --·.....,.. .., 

~w~;dni~:w~~~.~~ -~~ena H_oreck~. W~- Losowa n., e ro z g· ry wek 1 ·1 g ., p ·1 ę s··c ., ar sk ., ei· da Jakubmska. Janusz Jaron. Halma Ko- . 
l!sobudzka.Andrzei Laoicki, Adam Mikoła-
jewski i Konstanty Pągowski. Reżysel'.ia Z J • p f • I b ZZ (I I ) 
Erwina .A:xera. Dekora.c]e i kostiumy W!a- ryw wa czy po raz pierwszy z a awagtem u K nowroc aw 
d.vsława Daszewskiego. E>:isa czynna od 11 j . . · ·· 
do 13 j od 15 Tel 123-02 · W nnedll.otelę odbyłlo się w Wami;.za~ lo1SO- az;yć będą i;ys.temsm puchairowym o ityrtul dl!'u- (Wrocła.w) - ,Z1edmoc1,em11 (By~o=l· 

• •• • •• wan11:oe ro•zgrywe.k o wejściie dlO Liigi ookisoer- ży1n01wego m:iS<hTIZlil Pod'51kd llla ł"Oik 1949. 9 5lY'crn;•a: ,Gad.a1ru;·a' (Gdań·'1k) - ,Odira' 
Teatr KomP~ll J\luz~'l'Zlle.1 „LUTNIA" Slkiieij. Do pOLS0C:fl.eQÓl•nych girup wchodrLą nasl~j:>ują- (Szcr.eón); .Zryw' tŁóóż) - w.:cem.istro: Sl~a; 

Piotrkowska 243 W rougryiwkach l!JCZes<li!!Jiazyć będą ws7:yst- ce k.Juby: ,Ra.domia.k' - ,Craaiv.iia'; m'1solrz R7.e,sooiwa -
Driś i codziennie o godz. 19.15 „Piękna kt.e 01k'l'ęg1 z.a wy;jąbkiiem b'..a.lo.sot.ookf. ego, o!- I gr'l.upa: ,Wairta' (Po.7.nań), ,G~óal!lóa' (GdańS1k), ,Gwa rdia· (Wa.rs7,awa); ,Lubl 'lllli<llllka' - IKS 

Helena" opera komiczna w 3 aktach J. s:vty~„.'<-i ego i częsitochowskiiego . ,or:rna· (S7JC'U!C iill). (\Nroclaw). 
Offenbacha. Bilety wr.o:eśniei do n;:ibycia w Drużyiny 'ID>'ta,ly pooo'elonoe 11<3 6 girup. Mi- II grupa: ,Gwa1rdi.:i.', (Gdań~· l ZZK (Poą;ndńJ. 16 stvom?a: ,Ge<la.nra' (Gdańsk) - ,WilJl·f.a' 
Zwiazku Artystów Pla~tyków, ul. '.Piotr- sMrz:owi.e po.s:z~.e!!ólmych g.r.uip t•.wo-rzyć_ będą III gn1<pa: ,Zryw' fŁńdż). wi-cem'strz S l ąsi~<a. (Po<ZU1ań); ZZK (Po?.lnańl - ,Gwu.rd1a' .Gd!ań~k); 
kowska ~02. a od '?odziny 17 w kasie t.ea- I Li.gę. ~luby, .-itor-e 'll31Jdil<l dirug;e m t-e;<Sc.e w 1,wvc1ęsca eJ 1111 i1ri<1c łi ,Pa.ft:.iwag· (W.rocła1w) - ,'lryw' (Łódź) - ,Pafawag· lub ZZK (Inowroc· 
t~. w niedzielę kasa teatru czynna od go- P~U::Ze'}ol•nych .giupach, W?·lozyc będą w II ZZK (hroiwrocłarw). law); ,Ra.dom!ak' - m1.stn S1ą~.ka; m isLn: Rz.e
dziny 11. . Lidzie. M•ostrrz.1o'W-.<e po<S-ucmegol111iyd1 girup wail- IV giru1pa: ,Ra.domioak", ,C-naoov\ia', mii&~ro: Sląs $/.Q<Wa - ,Włólm ':a•m' (Łódź); ,LubliQl•:a,aika' -

KINA ZNIW A W GRUDNIU 

ika.. ,Z je<ln001J911l' (Bydgo·'"'CZ). 
V g,mpa: ,Gwaird'oa' (Wa1n;iz:arwa), ,Wlók0n°i.a1rrz.' 23 sty=:a: ,\Va.rl.il' (Po11mań) - ,Ocl1flll' 

(Łódź), mioS<trrz Rzes.i.iowa. (Szcz e<1'n); ,Pafilwa.g· 1~1b ZZK (Tnowirodaw) 
ADRIA - ,.Kurhan Małachowski" - Chyba na drugiej półku,lif VI giru,oa: ,Z jed:nlO'<""t·ffil.i' (Bydgo=J. ,Lubl:i- - w !<f'eim.i1S<tn SJą...„k.a; m' s.tnrz Siąskia - ,GM-

"'Odz. 16, 18, 20, w ni"edz. 1~ niiarnlkia', IKS (W.110darw). ooviia'; -.Wló1kn:aim· (Ł.ódź) - ,Gwa1rdi!a' (Wa1r-,., „ - Nie. u 'w..' w ol~resie 6-20 g1-ud- T · ·i h tk · d l 
film dozwolonv dla młodzieży eiruwGly po1<•ZO"'t"ffO nyic- S'PO' an p!Tle, •SI a· sza wa)· „Zjedno~zeni" (Bydgoszcz)-IKS (Wro 

BAŁTYK _ „Dzieci ulicy" nia, bo w tym czasie odbętlq. się cią- w :131ją się na.slępuJąoo- (gos.poda1r:ze na p!oer- <:·laiw). 

godz. 17. 19. 21. w niedz. 15 gnieni.a IV-ej klasy 511-e.i Loterii, któ- W5'Z')'11ll mioei;scu). 8 lutego: ,Odrn' (S:ocz€-d•n) - ,Ged<dmi.a' 
film dozwolonv dla młodzieży re b9dą prawdziwymi żniwami dla gra- 12 grudmta: - ,Wam.'\' (Po7.noań} - ,Geda.11<' 1 ' (G·'·~Jio;,\\); wicem'isb'! Sla>ka - ,Zryw' (Łódź); 

BAJI"A p d t l" czy, 11rzynosząft i.m ~8.000 •vygra.11ych (Qliańsk); .Pafawag' lub ZZK (lnowrcclaiw) - C . . R _,_ . k ' G d . . (W 
"'- - . o rzu ee ..... - • .:Z:.ryw' (Łódź); m·skz Slą:;i.1<:a _ .Rcoom '.iak'; . ra.covia - ,,<~-""m 1.c. ·; , ,war ·I ii a1~u· 

godz. 18, 20. w niedz. 16 j na sumę 170 milionów z"l. Wt ' kn· . . 1 R z· d . wa) - m:<ct.r:z R7es.7JO'wa; IKS (\Vroda1w) -
film dozwolOnV O]:ł mJodzie7:v O' "d•f'l - m ·~·rz ?"'5:70Wd; ' ;.e •nOCZenJ .f11hl ~ »-,- ,'. ~'. 

- 1 Główne t1.:ygra•1.~.· 4 .,.,o mt'l1"111·e ,· .1'nd- (Bvdga.:;~r~) - Lub1."11' ~ka' 
GDYNIA - •. Program aktualności kraj. li '< ,. v · · ~ ' L •· u ·" · •••••••••••••••••••••••••••••• 

i zagr. Nr 40„ na. 2-mili.o;wu·a. Dalsze: 18 po 50.000 . I 19 gruił•n 'a: .Odra' (S7=edn) - ,W?.rta' (Po-

d 11 1 , 20 po soo.ooo, 22 po 200.000, 110 po lJ'liańJ; ,Gwaird.a' (Gdańsk) - zzK (Po'Zlndń); Pływacy Io' dzcy 
'?'O z. · 2 1 ~ Hi. 17 · 18 Hl. 20. 21. I w:icemi•s.trz. Sląsika - ,Pafa·wag' lub ZZK (Ino-

HEL ( dla młodzieży) - „Piętnastoletni 'I 100.000 itd. w.:iooctaw); Cr~covi•a' - m'istrz S!ąsi1<a; .Gwa.r-

kapitan" ---·-------------- rh' (Wi>•'l<;nwa) - ,Wtólrn.'airiz' (Łódź): IKS majq llOWY zarzqd 
godz. 16. 18. 20, w niedz. 14 

MUZA - „ZH.ka.zane ni ... -· ... nki" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 
film ri~l':wolon•r r11„ ..,• -·1 ·izży 

POLONIA - „Pieśń ta i~" 
godz. 16, 18.30. 21. w niedz. 13.30 

. film dozwolonv dla młodzieży 
PRZEDWIOśNIE - „Cygańska miłość" 

godz, 17.30. 20. w niedz. 15 
film niedozwolony dl:t młodzieżY 

ROBOTNTl<: - „Znak Zorro" 
godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30 
film dozwolony dla młodzieży. 

REKORD -„Przeczucie" 
godz. 18.30. 20.30. w niedz. 16.30 
film doz~r()lonv nh. młod~·-~y. 

ROMA - ,Noc w C;:isabli:1nce" 
godz. 18 20, w niedz. 16 
film dozwolonv dla mlodzieżv 

STYLOWY - „Czerwonv krawat" 
godz. 16.30. 18.3() 20.30. w niedz. 14.30. 
film dozwolony dla młodzieży 

śWIT - ,.Pani Miniver" 
::rodz. 17.30, 20. w niedz. 15 
film niedoZ'Volony dla młodzieży 

T~CZA - „Dzwonnik z Notre Da.me" 
·godz. 16. 18.30. 21. w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młoizieży 

TATRY - „Gilda" 
godz. 16. 18.30. 21. w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

Tarnovia, Garbarnia, Rymer i Widzew 
spadają do drugiej ligi 

Ostatnia m6'dziela spotkań piłkarskich o mi- spotkanie, które rozstrzygnie o tytule mistrzow
strzcstwo Ligi nis przyniosła odpo,viedzi, która skim. 
drużyna zdob~dzie za~zczytny tytuł m i~trza Pol- Los „ WidzPtta" i „Rym era", których ~pa
ski na rok 1948. Obie prrtendujące do tytwu dek przesądzony został .iuż dawniej, podzielily 
.Jruż.vuy krnkow~ki«> .,Wisla'' i ,,Cracovia'' w.•·· krakow~ka „Garl•aruia' • i .. Tarno1·ia.·'. Spadek 
~raly o'tatnie F•«•.i" nH'<':!:•' mi•trzowskie 1 w .,U arbami ' ' pr1.ypicc1ęt 011 alu ostat uia pornżkR 
dalszym ci~gu m:iją. jednakową, ilośc\ zdohy· z „l'raco1 ią' '. ,,Tarnovia'' natomia~t spadła z 
tych punktńw - po 38. Ponieważ w tym wy- l'l·go mi?js1·a na 11-te i tym . ~aniym jest czwartą 
padku nie decydu,ie lepszy stosunek hramek, drużyną, która opu"r.c7.a ~zeregi I Ligi. 
obie druiyny rozegrają mięiłq sob;i. decydu.ią.ce 

~ODZKA KLASA A· 
W meczn o mistrzostwo łódzkiej kla~y „A'' 

padły następują.ce wyniki: Concordia Piotrkilw 
gier 

7 
pkt. 

13 
st. -pkt., 
21 : .i 

W niedzir>lę o<lb.''lo się riwzne zehrauie pły
waków lr\1lzkieh. Po zloi.cniu •prawozdauia. 
przrz u•ti:-pują1·p władz!'. przystąpinno do w.v~o· 
1'11 no11 c·go zau:idu. !\a czele V >ZP staną! ohec
nie wil'ewojewocla Flzania"·~ ki . Wiceprezeaem 
zn~tal Gołębiowski. •karhnikiPm Ziemniak, ha· 
pit11nem ~pNtow~·m - Kuc:ewirz. 

Z żyda KS. „Arco0 

Zarz~d T\luhu za"iarbmia. i:!' trrning-i ~ekr~i 
pi~i'i·i~r.-kini ndlffwtlją ~i(' w ponir1l1. itlłk1, śro· 
dy i pią1ki w godzinRt'h 1i.;:o - 19.~I). fre
nin~i orlhywajl) się w foietli1· .v P. Z. P. W. 
Nr. 4, ul. T\~tn:t 38 poci kirrunki<'m oh. H. 
Lipca. 

Dzi§i.-.1 o oo!f z. 19 

Ziednoczeni - ŁKS 
\V Koluszkach miejscowe ZZK ro:t.gromiło 

„Zjcdnoc·zenie" 12 : 1 (3 : ] ). 
'l'UR r,ódź 7 11 l~ : 8 Dzi•iaj o godzinie HJ-ej w hali Wimy odhę-

W Piotrkowi" - „Concordia" w.v;;rala z 
LKl:i I B 7 : 1. „Boruta" zwy~iężyła ZZK 
(LóDź) !l : 1, a łc\rlzki Tt R wygrał z „Toma
~zowianką" 2 : 1. W tabeli nadal prowadzi 
„Conco1·dia." (Piotrków) przed 'l'UR (Łódź). 

Po o'tatnich wynikach zespołów klasy A 
okręgu łódzkiego, tabela przyjęła tnkiP, nhlicze: 

Włókniarz Z;:ierz 
Boruta Zgierz 
ZZK Kolu~zki 
Lechia 'l'omaszów 
ZZK Lódi 
'foma8zowianka 
f,KS l B 
Zjednoczone 

7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 
7 

10 
10 
s 
6 
4 
3 
3 
3 

22 : 11 dzir> ~ię towarz.'·~kie spotkanie pi~~cinr kie po· 
H 10 mi('dt.I' drnż.1·ną. Zjednoczrni (B.rd~oszcz) i 
23 17 
10 16 ł,Kl'l·rm. Go§cic, którzy wy st~ pią dzisiaj w 

11 13 ~w.vm 11a,jsilniejs1.,·m składzie, mo!!ą poszczycit.i 
Jl lfl ~i~ ~WiPŻO zdobytym tytułem drnżynowego mi
Jl an 'tri11 Pnmorza. 
s 27 D--032440 
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